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UCHWAŁA SEJMU REPUBLIKI LITEWSKIEJ

W SPRAWIE ROZPISANIA WYBORÓW 
PREZYDENTA REPUBLIKI

Sejm Republiki Litewskiej, zgodnie z  a r t  89 Konstytucji Re- 
publiki Litewskiej i  kierując się a r t 6 ustawy Republiki Lite­
wskiej „O  trybie uprawomocnienia Konstytucji Republiki Lite­

wskiej* 
postanawia:
przedłużyć termin organizacji w yborów  prezydenta republiki 

I wyznaczyć wybory prezydenta republiki na 14 lutego 1993 r.

Tymczasowo p.o. przewodniczącego Sejmu 
Republiki Litewskie] Ceslovas JU R StNAS 

Wilno, 3 grudnia 1992 r.

W Sejmie republiki
Na posiedzeniu popołudnio­

wym 3 grudnia premier Broni- 
doras Ltfbys zgłosił projekt us­
tawy o rządzie Republiki L itew­
skiej — alternatywny do wcześ­
niejszego projektu Kazimierasa 
Antanavićiusa. Prem ier zazna­
czył. ze w ciągu najbliższych 
dwóch —  trzech miesięcy nie 
należałoby reorganizować rządu. 
Po wymianie poglądów postano­
wiono zrobić przerwę w  omawia, 
niu, przygotować uzgodniony 
projekt

Następnie przedstawiono po­
prawione na porannym posiedze­
niu projekty omawianych rezo- 
hcp. Gdy jednak zaczęto je  
rozjatrywać nie osiągnięto je ­
dnomyślności i ponownie ogło- 
3000 przerwę w  debacie nad 
tymi kwestiami. Poseł na Sejm 
Justinas Karosas przedstawił 
wta®y alternatywny projekt u- 

,iO rozpijaniu wyborów 
prezydenta republiki". Przewidu­
je on wyznaczenie wyborów  pre- 
^ ® ła  na 31 stycznia 1993 r. 
ftIe<btawiciele frakcji Sajudisu 

zaaprobowali takich pośpie- 
wyborów wskazując na 

dezaprobaty.
W imieniu frakcji socjalde- 

^ f ratów Aloyzas Sakalas i 
li n ^ * ^ ^ ^ a i t i s  proponowa- 
_ przeprowadzić wybory w  dru- 

peJ Połowie lutego.

Udar opozycji Vytautas. Land- 
rRis w tej kwestii dwukrot- 

JJJ konstatował, źe potrzeba 
ro czasu na przygotowanie 

w2, . wyborów. Tymczasem 
Jeszcze -^ordynacji wybor- 

h proponuje się zmienić Głó- 
W y b o r c z ą ^ ja k

uj, przewodniczący cli komisji
Z ^ g o  szczebla i  ich zastęp-1

ców. Zaznaczył on również, że 
jeśli k ierownictwo kampanią 
wyborczą zleci prawnikom, 
związanym z działalnością KPL, 
DPPL —  zostanie naruszona at­
mosfera zaufania. Podkreślił on, 
że w  przygotowaniu do tych, i 
w  ogó le  do w yborów  należy spo. 
rządzić realny spis wyborców.

Ogłoszono przerwę i  pod­
czas niej projekt b y ł om ów iony 
na naradzie przedstawicieli fra­
kcji.

>W imieniu frakcji socjalde­
m okratów Aloyzos Sakalas za­
proponował przedłużyć termin 
rozpisania w yborów  prezydenta.

Poseł na Sejm  A lvydas Bale- 
żentis zw rócił uwagę na to, że 
na naradzie przedstaw icieli fra­
kcji zaproponowano k ilkę dat 
—  11, 14, 21, 28 lutego i  18 
marca. Dlatego też wezwał, aby 
nie orientować się wyłącznie na 
zaproponowaną przez frakcję 
DP!RL datę 31 stycznia.

Poseł na Sejm  Vytenis An- 
driukaitis proponował szukanie 
kompromisu i rozpisanie w ybo­
rów  21 lutego.

Następnie odbyło się posie­
dzenie nadzwyczajne Sejmu, na 
którym powzięto uchwałę w 
sprawie rozpisania wyborów  pre­
zydenta Republiki Litewskiej. 
Postanowiono przedłużyć termin 
rozpisania -w yborów  prezydenta 
Republiki Litewskiej i  wyzna­
czyć w ybory na 14 lutego 1993 
r. Za tą uchwałą przegłosowało 
119 członków Sejmu.

■Debata przew lekła się i posie­
dzenie zakończyło się późnym 
wieczorem. Kolejne posiedzenie 
plenarne odbędzie się w e wto­
rek, 8 grudnia.

(ELTA)

WYPADEK NA KOLEI
*  n o ^ l e  3 min. 30
m  dwóch kilometrów
*ykj[i?n , .̂ w  kierunku Kowna) 
farUp . ^ Pociąg towarowy.
H a J *  *łada l się I  cystern 
ttWfcwJrni lnazutem 1 Innymi pa- 
— yau Materiałami. w  wyniku

Oświadczenie Państwowej Komisji 
Problemów Regionalnych

Podczas w yborów  do samorzą­
d ów  22 listopada br. nie zostały 
wybrane rady rejonów  soJeczni- 
ck iego i wileńskiego.

W  rejon ie solecznickim spoś­
ród 29 okręgów  wyborczych w y ­
bory odbyły się w  14, wybra­
no 13 deputowanych, powtórnie 
będzie się głosować w  jednym 
okręgu wyborczym  (Zawiszań- 
skim). Ponieważ zaistniało podej. 
rżenie, że  naruszono procedurę 
wyborów, materiały wyborcze z 
dwóch okręgów  wyborczych (Ak . 
menińskiego, Tu-rgielskiego) prze. 
kazano do prokuratury.

W  rejonie wileńskim wybory 
spośród 47 okręgów  wyborczych

odbyły się w  trzech. W ybrano 
dwóch deputowany d i. reprezen­
tujących Wspólnotę L itwy L je ­
dnego deputowanego, reprezen­
tującego zespół pracy.

W yn ik i wyborów dowodzą, że 
dla mieszkańców tych rejonów 
w ybory  do samorządów nie były 
aktualne, w  rejonie wileńskim 
bowiem uczestniczyła tylko trze­
cia część, a w  solecznickim mniej 
niż połowa wyborców. W  wybo­
rach do Sejmu mieszkańcy tych 
rejonów uczestniczyli znacznie 
aktywniej (głosowała ponad po­
łowa wyborców), wykazując przez 
to, że wybory organów całej na. 
szej w ładzy państwowej są waż-

Wybory nie chciane
—  taki wniosek wyciągnę­

ła zarówno Państwowa Ko­
misja Problemów Regional­
nych, której oświadczenie 
drukujemy dziś, jak też pre­
zesi oddziałów ZPL rejonów 
wileńskiego oraz soleczni- 
ckiego —  Z  Zdanowicz i TL 
Palewlcz. Cały szkopuł jedy­
nie polega na tym, że komi­
sja uważa, iż wyborów do 
rad samorządowych nie 
chciała ludność Wileńszczy­
zny, bo ją zadowala obecny 
sposób zarządzania, zaś 
działacze ZPL twierdzą, że 
wyborów nie chcieli sprawu­
jący władzę w  rejonach peł­
nomocnicy rządu oraz rejo­
nowe komisje wyborcze, któ­
re uczyniły bardzo niewiele, 
alby te wyifcfory się odbyty. 
Sądzę, iż uważny Czytelnik 
po zapoznaniu się z  treścią 
zestawu publikacji w  dzi­
siejszym numerze naszego 
dziennika sam wyciągnie 
.wniosek, jak doszło do ta­
kich wyników wyborów. Na 
,pewno każdy ma swoje ra­
cje oceniając to, co się sta­
ło. Jednakże z  odpowiedzi 
przewodniczących rejono­

wych komisji wyborczych 
.wynika, że nie tylko nie do­
łożyły orte starań, aby wy­
bory się odbyły, ale po pro­
stu nie wywiązały się ze 
swoich obowiązków. Mó­
wiąc o komisjach, mam na 
uwadze nie tylko ich prze­
wodniczących, ale też wszy­
stkich członków komisji re­
prezentujących różne siły 
polityczne. Dziwi więc, że 
w  oświadczeniu, państwowej 
komisji ani słowa nie mó­
wi się o wręcz karygodnym 
stosunku do obowiązków 
wagi państwowej, jakimi są 
wybory, ze strony osób do 
tego powołanych. Czy ma 
im to ujść bez odpowiedniej 
oceny? Nie jest czyste w  tej 
sprawie również sumienie 
członków Głównej Komisji 
Wyborczej.

Praktycznie wszyscy są 
zgodni, co do tego, że do 
wyborów na Wileńszczyźnie 
osoby odpowiedzialne . za 
ich przeprowadzenie, delika­
tnie mówiąc, ustosunkowa­
ły się w  sposób nieodpo­
wiedzialny. Z jakich powo­
dów, to już inny temat.

niejsze niż samorządowe.
Państwowa Komisja Problemów 

Regionalnych zwraca uwagę na 
to, że propagandowa wrzawa po­
dejmowana przez niektóre siły 
polityczne, w  tym przez poszcze­
gólnych działaczy Związku^ po­
laków na Litwie, usiłujące prze­
dstawić rozwiązanie rad rejonów 
solecznickiego i wileńskiego ja­
ko łamanie praw człowieka, oraz 
żądanie przyśpieszenia wyborów 
do rad rejonowych wyrażały nie 
tyle nastawienie ’ większości 
mieszkańców tych rejonów, ile 
interesy polityków stale wysuwa, 
jących to żądanie.

Komisja spodziewa się, że 
wybory w rejonach wileńskim i 
solecznickim jednak zostaną za­
kończone pomyślnie.

Przewodniczący komisji 
R. OZOLAS

Uważam, że takie postępo­
wanie wszystkich zaintereso­
wanych osób i organizacji 
przygotowaniem i przepro­
wadzeniem wyborów do rad 
samorządów Wileńszczyzny 
urąga godności ludności te­
go  regionu, która w rzeczy 
samej nie jest obojętna na 
to, go  się dzieje na itah oj­
czystej ziemi. Co innego, że 
ludność ta nie jest należycie 
zorganizowana;, a niektórzy 
działacze pragnący ją re­
prezentować, nie zawsze po­
ważnie traktują swoje obo­
wiązki społeczne. Naiwnie 
dziś brzmią argumenty zaró­
wno przewodniczących ko­
misji wyborczych, jak rów­
nież niektórych działaczy 
ZPL, że nie wystarczyło 
czterech miesięcy (Uchwała 
RN RL „O rozpisaniu wybo­
rów rad samorządów rejo­
nów solecznickiego i wi­
leńskiego" została powzięta 
23 lipca 1992 roku) aby na­
leżycie przygotować wy­
bory, w  tym również zgłosić 
godne zaufania kandydatu­
ry na deputowanych. Dzi­
wnie brzmią również narze­
kania, iż w  dzielnicach wy­
borczych obserwatorzy od 

(Dokończenie na str. 3)

katastrofy zapaliły się cysterny 
z benzyną. Ruch ko le jow y mię­
dzy W ilnem  a Kownem czaso­
wo został zamknięty. Służby re­
montowe pracują przy odbudo­
w ie torów.

Inf. wł*.

Premier o nieuczciwości przetwórców
Z KONFERENCJI PRASOWEJ B. LUBYSA

W czoraj odbyła się konferen­
cja prasowa nowego premiera 
rządu Bronislovasa Lubysa. Za­
bierając głos na wstępie pan

^  Brazauskas przyjął parlamentarzystów Białorusi?
Snidnin .... . . . _  . .. . .  rialibn. .nomaaać :. lypcrasow o. p .o l

Wiyjąi Hai0 das Brazauskas 
b la łn r,^^  parlamentarzy. 

R w an ia  h z Uderem ug-l 
teł&rufi« - Parlamentarnego | 

^ r^ S !frW8 ŷm . sąstępcą
lrodoN*i-.n»oowa^ „  Bezpieczeństwa 
kłoruai n- v  Ministrów 

^itnnadijem Kozio-

22“ K U  iltlerownlk <w«-
kow

°»4b przybyli tylko

na jeden dzień. Przybyli by zło 
żyć gratulacje nowo wybrane 
mu tymczasowo p.o. prezyden 
ta Algirdasowi Brazausk aso w
oraz oświadczyć, że deputowa 
ni Białorusi przyjęli tę wiado 
mość z  wielkim zadowoleniem.

Przewodniczący delegacji P ° 
wiedział, że o  polityce nie mó 
wio no. Ponieważ mieszkamy o 
bok siebie, niczym na jedne 
klatce schodowej, powiedział G 
Kozłow, więc mówiliśmy o tym 
że powinniśmy żyć po przyja

cielsku, pomagać sobie nawza 
jem.

Przywieźliśmy dziś małą, ła­
dną cegłę. Nie- po to, aby wmu­
rować ją  do muru, który by 
dzielił nas, ale do budowanego 
mostu, który by nas łączył. 
Jest to właśnie najważniejszy 
cel naszej wizyty, powiedział 
gość Republiki Białoruskiej G. 

Kozłow.

(ELTA)

premier zdementował pogłoski o 
podniesieniu przez władze państ­
wowe cen na żywność.

—  Skok cen jest spowodowa­
ny nie tylko zniesieniem dota­
cji na produkcję rolniczą, a 
przede wszystkim nieuczciwością 
kierownictwa państwowych 
przedsiębiorstw przetwórczych — 
powiedział B. Lubys. —  Według 
ustaw te przedsiębiorstwa nie 
mogą osiągać więcej niż 15 proc. 
zysku. Tymczasem uzyskują 
dziesięciokrotnie większy zysk.

Na przykład, Wileński Kom­
binat Mięsny ma 138 proc., Aly- 
t liski —  127, Uteński —  152 
proc. zysku. Podobnystan rze­
czy odnotowano i w  kombina­
tach mleczarskich.

Premier zakomunikował, Iż Już 
rozesłano w pilnym trybie depe­

sze, aby zaprzestano łamania 
ustaw.

—  N ie będzie się tolerować 
takich poczynań przetwórców, 
ustawy się podejmuje, aby je  
wykonywano — twierdził — 
winnych pociągnie się do odpo­
wiedzialności, zaś nieprawnie 
przyswojony zysk zostanie prze­
kazany budżetowi republiki.

Odpowiadając na pytania dzie­
nnikarzy premier zapoznał ich 
z  przewidzianym składem gabi­
netu, najbliższymi planami swej 
pracy.

•Między innymi zostanie powo­
łany minister bez teki do pra­
cy z  uchodźstwem. W  najbliż­
szym czasie premier planuje też 
spotkanie ze swym kolegą z Bia­
łorusi i wicepremierem Polski.

— Chcemy, aby były pomyśl­
ne stosunki Litwy 7jz wszystki­
mi sąsiadami —  stwierdził pan 
Lubys.

Zygmunt WIRPSZA
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Wyniki wyborów do Rady Samorządu
rejonu wileńskiego z dnia 22 listopada 1992 r .

1. Okręg Bujwldzlski. W  w y ­
borach uczestniczyło 57,9 proc. 
wyborców. Vytautas Mickus uzy­
skał 58,4 jJroc.; Ryszard Derwiń- 
ski —  35,5 proc. W ybrany —  
Vytautas Mickus.

2. Okręg Clechanowlskt W  
wyborach uczestniczyło 37,1 
proc. wyborców. W ybory nie 
odbyły się.

3. Okręg SnderwskL W  w y­
borach uczestniczyło 49,8 proc. 
wyborców. W ybory nie odbyły 
się.

4. Okręg DuksztańskL W  w y ­
borach uczestniczyło 48,7 proc 
wyborców. W ybory nie odbyły 
się.

5. Okręg MejszagoIskL W  w y ­
borach uczestniczyło 25,7 p roc 
wyborców. W ybory nie odbyły 
.się.

&  Okręg Korwiańsko-Pikiełiskl 
W  wyborach uczestniczyło 47,2 
p roc wyborców. W ybory nie 
odbyły się.

7. Okręg niłnrtaki. w  Wybo­
jach  uczestniczyło 41,5 p roc  w y ­
borców. W ybory nie odbyły 
się.

8. Podbrzeskl Okręg W iejski. 
W  wyborach uczestniczyło 22,9 
p roc  wyborców. W ybory nie 
odbyły się.

9. Okręg Suta Anki, W  wybo- 
, rach uczestniczyło 35,5 p ro c  w y­
borców. W ybory  nie odbyły si$.

10. Okręg Rudomińako-Skirlań- 
skL W  wyborach uczestniczyło
29.4 p roc  wyborców. W ybory 
nie odbyły się.

11. Okręg Podbrcesko-Anowil- 
skl. W  wyborach uczestniczyło
25.4 p roc  wyborców. W ybory 
nie odbyły się.

12. Okręg Kabinki. W  w ybo­
rach uczestniczyło 35,9 p roc  w y ­
borców. W ybory  nie odbyły się.

13. Okręg Rzeszańsko-Bukiskl. 
W  wyborach uczestniczyło 35,9 
p roc  wyborców. W ybory  nie 
odbyły się.

14. O k r^  GulbińskL W  w ybo­
rach uczestniczyło 25,4 p roc  w y ­
borców. W ybory  nie odbyły się.

15. Okręg Aw lieńskL W  w y­
borach uczestniczyło 45,6 p roc  
wyborców. W ybory  nie odbyły 
się.

16. Okręg Bujwłdzkl. W  wybo­
rach uczestniczyło ' 55,51 p roc  
wyborców. W ybrany —  Marian 
Naruniec

17. Okręg Bezdański. W  w y ­
borach uczestniczyło 27,5 proc. 
wyborców. W ybory  nie odbyły 
się.

18. m  Okręg NlemenczyńskL

W  wyborach uczestniczyło 29,6 
proc. wyborców. W ybory nie 
odbyły się.

19. n  Okręg Niemenczyński. W  
wyborach uczestniczyło 32,3 p roc  
wyborców. W ybory nie odbyły 
się.

20. I  Okręg Niemenczyń- 
ald. W  . wyborach ucze­
stniczyło 31,7 prpc wyborców. 
W ybory  nie odbyły sję.

21. O k r% ‘G aigU jikL  W  w y ­
borach uczestniczyło 35,7 p roc  
wyborców, w y b o ry  nie odbyły 
się.

22. Okręg MlckuńskL W  w y ­
borach uczestniczył©. 27,1 proc. 
wyborców. W yb ory  nie odbyły 
się.

23. Ławaryskl. W  w y ­
borach uczestniczyło 63,7 p ro c " 
wyborców. Leonidas Burokas 
uzyskał 92,1 p roc ; Jan Kwasow- 
ski —  7,9 p roc  W ybrany —  
Leonidas Burokas.

24. Okręg Pakleńskl. W  w y ­
borach uczestniczyło 43,5 p roc  
wyborców. W yb ory  nie odbyły 
się.

25. Okręg Rukojński. W  w y ­
borach uczestniczyło 43,5 p roc  
wyborców. W yb ory  nie odbyły 
się.

26. Okręg SawiczuńskL W  w y ­
borach uczestniczyło 59,1 p roc  
wyborców. W alentyna Radzewicz 
uzyskała 6,4 p roc ; Leonarda Sa- 
pkiew icz —Ł 42,0 p ro c ; Jan Szy- 
łobryt —  51,6 p ro c  W ybrany 
Jan SzyłobryL

27. Okręg KowalczuckL W  w y ­

borach uczestniczyło 45,1 proc. 
wyborców. W ybory nie odbyły 
się.

28. Okręg MiednickL W  wybo­
rach uczestniczyło 36,5 proc. wy. 
borców. W ybory nie odbyły się.

29. Okręg Szumski. W  wybo­
rach Uczestniczyło 36,5 proc. wy. 
borców. W ybory nie odbyły się.

30. 1 Okręg Paglrski. W  w y­
borach -uczestniczyło 33,8 p roc 
wyborcó|r. W ybory  nie odbyły 
się.

31. II  Okręg PagirskL W  w y­
borach uczestniczyło 43,5 proc 
wyborców. W ybory  nie „odbyły 
się.

32. Okręg W aka Trocka. W
wyborach uczestniczyło 30,2
p ro c  wyborców. W ybory  nie 
odbyły się.

33. Okręg Biała Waka. W  w y ­
borach uczestniczyło 27,7 p roc 
wyborców. W yb ory  nie odbyły 
się.

34. Okręg Soroktatarsld. W  
wyborach uczestniczyło 24,7
p ro c  wyborców. W ybory  nie 
odbyły się.

35. Okręg Marlampolaki. W  
wyborach uczestniczyło 14,3
p ro c  wyborców. W yb ory  nie 
odbyły się.

36. Okręg WołczuńskŁ W  w y ­
borach uczestniczyło 23^> p roc 
wyborców. W yb ory  n ie odbyły 
się.

37. I  Okręg SolenickL W  w y­
borach uczestniczyło 26,1 p roc  
wyborców. W ybory  nie odbyły

■co  ml'

38. n  Okręg SolenickL 
borach uczestniczyło 36£ 
wyborców. W ybory nię 
się.

39. Okręg KalwlskL W  
rach uczestniczyło 35,6 propyl 
borców. W ybory nie odbyty 22

40. Okręg BndomUUd. ty j  *" 
borach uczestniczyło 20,8 
wyborców. W ybory nie ’ 
się.

41. Rodomińdci Okręg I 
skl. W  wyborach u c h |
35,4 p ro c  wyborców. 
nie odbyły się.

42. Okręg Czaraoborikl. i 
wyborach uczestniczyło!" 
p roc  wyborców. W y ^ B  
odbyły się.

43. Okręg KlwiskL 
rach uczestniczyło 22,6 proc.? 
borców. W ybory  nie odbyły,

44. Okręg GrygaJckL W  > 
borach uczestniczyło 31,6 ^  
wyborców. W ybory  nie odh 
Się.

45. Okręg NlemłeskL Jff ] 
borach uczestniczyło 16,0^^L wru 
wyborców. W ybory nie 
się.

46. Okręg SkoJdziskL ty 
borach uczestniczyło 20,5 
wyborców. W ybory  nie

47. Okręg Nlemlesko-Skojdjj 
skL W  wyborach uc 
15J8 p ro c  wyborców. W  
nie odbyły się.

Wyniki wyborów do Rady Samorządu
rejonu solecznickiego z  dnia 22 listopada 1992 r .

Sołecznicki M iejski Okręg W y ­
borczy nr 1. W  wyborach ucze­
stniczyło 45,9 p roc  wyborców. 
W ybory nie odbyły się.

Sołecznicki Miejski Okręg W y ­
borczy nr 2. W  wyborach ucze­
stniczyło 38,1 o ro c  wyborców. 
W ybory nie odbyły się.

Sołecznicki M iejski Okręg W y ­
borczy nr 3. W  wyborach ucze­
stniczyło 38,4 p roc wyborców. 
W ybory nie odbyły się.

Sołecznicki M iejski Okręg W y ­
borczy nr 4  W  wyborach ucze­
stniczyło 41,8 p roc wyborców. 
W ybory nie odbyły się.

Sołecznicki M iejski Okręg W y ­
borczy nr 5. W  wyborach ucze­
stniczyło 38,3 p roc  wyborców. 
W ybory nie odbyły się. 

ł Sołecznicki M iejski Okręg W y ­
borczy nr 6. W  wyborach ucze­
stniczyło 47,7 proc. wyborców. 
W ybory nie odbyty się.

Zawiszońskl Okręg W yborczy 
nr 7. W  wyborach uczestniczyło
59,4 p roc wyborców; Józef Ma- 
sian uzyskał 41,5 p roc, Jan Ra- 
goża •—  43,0 proc, Stanisław 
W ojtk iew icz —  7,6 p roc  W  dru­

g iej turze w yborów  wezm ą u- 
dział J. Masian i  J. Ragoża.

Gerwisko - Tribońskl Okręg 
W yborczy  nr 8. W  wyborach 
uczestniczyło 73,4 p ro c  w ybor­
ców. W o jc iech  Dowal uzyskał
51.3 proc, Czesław Janowicz —
47.4 proc. Wybrany* —  ^V. Do­
wal.

W . Sałki-Cziużakampskl Ok­
ręg W yb  jrczy nr 9. W  w ybo­
rach uczestniczyło 43,8 proc. 
wyborców. W yb ory  nie odbyły 
się.

Butryma ńskl Okręg W ybor­
czy nr 10. W  wyborach uczestni­
czyło 51,8 p roc  wyborców. M i­
chał Antropik uzyskał 66,4 proc., 
W ito ld  W aluczko 28,7 proc. 
W ybrany ~  M ichał Antropik.

J an czuńsko-Bołąd zki Okręg W y ­
borczy nr 11. W  wyborach ucze­
stniczyło 68,8 p ro c  wyborców. 
Romuald M ikonis uzyskał 98,4 
proc. W ybrany r -  R. Mikonis.

Ejszyski M iejski Centralny 
Okręg W yborczy  nr 12. W  w y ­
borach uczestniczyło 58,7 proc. 
wyborców. Jonas Skiauterć uzy­
skał 38,0 proc.. Ona Tarasowa

—  1,2 proc., Piotr W ięck iew icz 
^ % 3  p ro c  W ybrany ‘ —  P.
W ięckiew icz.

Ejszyski M iejsk i Szkołno-Pur- 
wiańskl Okręg W yborczy  nr 13. 
W  wyborach uczestniczyło 53,7 
p ro c  wyborców. H enryk Fiodo- 
row icz uzyskał 22,1 p roc , Ta­
deusz M ickiew icz —  76,7 p roc, 
W ybrany —  T . M ickiew icz.

Ejszyski M iejsk i Budowlany 
Okręg W yborczy  nr 14. W  w y ­
borach uczestniczyło 54,9 p ro c  
wyborców. Ryszard Jimdo uzy­
skał 86,9 p roc , Czesława Ma- 
siulienó —  8,5 p ro c  W ybrany
—  R. Jundo.'

Hornostajski O kręg W yborczy  
nr 15. W  wyborach- uczestniczy­
ło 57,1 p roc ' wyborców . Ludwik 
G rygorow icz uzyskał 3,7 p roc, 
Bronius Masiulis —  58,6 p roc, 
Kazys Mećkauskas —  23,7 p roc, 
Bronius Skiauterś —  2,4 proc.,. 
Jan Songin —  7,1 p ro c  W ybra­
n y  —■‘:B. Masiulis.

Koleśnidd O kręg W yborczy  
nr 16. W  wyborach uczestniczy­
ło 62,7 proc. wyborców. Henryk 
Borkowski uzyskał 18,2 p ro c ., ' 
W łodzim ierz Kuryło —  5,1 proc., 
Stefan Tomaszewski —  71*4 p roc  
W ybrany —  S. Tomaszewski.

Dajnowski Okręg W yborczy  
nr 17. W  wyborach uczestniczy­
ło 54,8 proc. wyborców. Vytau-

tas Kerśys uzyskał 49,4 proc, 
Jan W ersocki ^  45,7 p ro c  Od­
będą się powtórne wybory.

Tletiańsko-Podborskl Okręg 
W yborczy  nr 18. W  wyborach 
uczestniczyło 39,0 p ro c  w ybor­
ców. W yb ory  n ie odbyły  się.

Jaszu Ariel Centralny Okręg 
W yborczy  nr 19. W  wyborach 
uczestniczyło 31,2 p ro c  wybor­
ców. W yb ory  nie odbyły się.

.1 atrnAłkft-lCUjilTlaAiiH Okręg 
W yborczy  nr 20. W  Wyborach 
uczestniczyło 47,8 p ro c  wybor­
ców. W yb ory  nie odbyły  się.

Rudnicki Okręg W yborczy  
nr 21. W  wyborach uczestniczy­
ło 42,9 p ro c  wyborców. W yb ory  
nie odbyły się.

B iałowacki O kręg W yborczy  
nr 22. W  wyborach uczestniczy­
ło  58,6 p ro c  wyborców. W ład i­
m ir Kacziurin uzyskał 35,6 proc, 
W incas Kuzminskas —  4,4 proc, 
W ładim ir Prywałow  —  5,9 proc, 
Vytautas Vedrickas —  50,2 p roc 
W ybrany —  V . Vedrickas.

Turglelski Okręg W yborczy  
nr 23. W  wyborach uczestniczy­
ło  50,9 proc. wyborców. W ła ­
dysław B iajgo uzyskał 4,5 proc, 
W o jc iech  Jurgielew icz —  67,2 
p roc, Helena W ięck iew icz —
21,4 proc. W ybrany —  W . Jur­
gielewicz.

Taborysko-Skinimajskl Okręg

W yborczy  nr 24. W  wybór* 
uczestniczyło 48,5 p roc 
ców. W ybory  nie odbyły ńt

Okręg W yborczy  
nr 25. W  wyborach u a ^ n  
ło  54,5 p roc  w yborców jB j 
dysław Jereminowicz - uzyi 
10,6 p roc, Jan Miłoszewla.
82.2 p ro c  W ybrany —  J. Ml 
szewicz.

Poszkoński Okręg Wyboraj 
nr 26. W  wyborach uczestnicy 
ło  75J2 p ro c  wyborców. Mida 
W ołodkow icz uzyskał 803 proc. 
Yidmantas Zilius —  15,7 proc 
W ybrany —  M . Wołodkowicz

Dzlewleniski Okręg Wyfejra 
nr 27. W  wyborach u c z o ^ H  
ło  80,9 p ro c  wyborców. Vla& 
slovas Mazgelis uzyskał 63J 
p roc, Waldemar UczkuronS
34,9 p roc  W ybrany —  V. Mo 
gelis.

Krakuńsko-Jurglelańskl Okrq 
W yborczy  nr 28. W  wybond 
uczestniczyło 62,0 proc 
ców. Kazim ierz Borowski; mf 
skał 17,8 p roc, Irena Kupilan
79.3 proc.' W ybrana —  L Ifijf 
rian.

M il ku ńskl Okręg Wybór® 
nr 29. W  wyborach uczestnicy 
ło 64,4 p roc  wyborców^ Wafli) 
Piskunow uzyskał 84,9 Jpn* 
W ybrany —  W . E is k u n ^ jg ^

To były „suche" wybory
W yniki wyborów do rady 

samorządów rejonów wileńskie­
go oraz solecznickiego doczekały 
się bardzo różno rodnych ooen 

1 Interpretacji. Na ten temat 
rozmawiałam z  przewodniczącą 
Wileńskiej Rejonowej Komisji / 
W yborczej V loletą BALTUSYTE.

—  Kto, Pani zdaniem, zawi­
nił, że w  większości okręgach 
wybory się nie odbyły?

—  N ie  chciałabym twierdzić, 
że teraz. trzeba* poszukiwać win­
nych. Jeśli ludzie są niezadowo­
leni z wyników wyborów, to 
odpowiedzialność za nie, za to, 
że „męczono" komisje wyborcze 
musza ponieść niektórzy człon, 
kowie Głównej Komisji W ybór- 
czej, działacze ZPL, poszczegól­
nych frakcji i ruchów w  R N  
(DPPL, Postępu Narodowego, 
CentTum) oraz ich przedstawicie, 
le  w Głównej Komisji W ybor­
czej. Ohi przecież nie zgodzili 
s ię przesunąć daty wyborów na 
29 listopada, chociaż pęłnom oc-' 
nik rządu A . Merkys oraz ja, 
jako przewodnicząca komisji, 
je'{ sekretarz G. Jaklmavićius 
wystosowaliśmy pismo z  taką 
prośbą do Głównej Komisji W y ­
borczej. Pisemnie i słownie

/twierdziliśmy, że zdrowy rozsą­
dek dyktuje, by przesunąć w y­

bory o  tydzień, ponieważ i  tak 
naruszono sporo artykułów o r .  
dynacji wyborczej do samorzą­
dów. Ponadto ludzie nie mogii 
zawczasu, jak to przew iduje us­
tawodawstwo, rozpocząć głosowa, 
nia o  10 dni wcześniej, czyli 
od 12 listopada. 15 listopada od­
bywał się jeszcze drugi etap w y ­
borów do Sejmu. Dlatego Głó­
wna Komisja Wyborcza, powo­
łując się na brak cza­
su, nie udostępniła nam kopert 
do przechowywania głosów".

—  Czyli n ie wystarczyło zba­
wiennego tygodnia, który urato­
wałby sytuację?

—  Sądzę, że mniej, by to ko­
sztowało nerwów. W ynik i b y ły . 
by lepsze, m niej też byłoby, nie­
zadowolonych. Po prostu w  cią­
gu tego tygodnia lepiej byśmy się 
przygotowali. W  rejonie solecz. 
nickim sytuacja była bardziej 
korzystna, ponieważ tam wybo­
ry do Sejmu faktycznie ju ż się 
zakończyły. U nas natomiast nie. 
toal w  ciągu całego tygodnia, 
poprzedzającego wybory rejo . 
nowe, sprawdzano naruszenia 
w  wyborach Sejmu.

—  Obecnie bjtektórzy politycy, 
operując wynikami wyborów, 
próbują udowadniać, że miesz­
kańcom Wlleńszczyzny nie za­

leży  na posiadaniu wybranej, 
przez siebie władzy. Jednak 
wyciągając takie wnioski nie 
mówią o  innej stronie medalu: 
mianowicie o  tym, czy  wszystko 
uczyniono, aby lodzie m ogli spe­
łnić swój obowiązek obywatel­
ski, zrealizować prawo wybor­
cze. N ie  traeba być detektywem, 
aby wyjaśnić rażące fakty ła . 
mania ustawodawstwa* w  toku 
przedwyborczych przygotowań. 
A  w ięc  powiem chociażby o 
tym, że  o  20 dni wcześniej nie 
udostępniono do sprawdzenia spi­
sów wyborców, o  10 dni nie 
umożliwiono rozpoczęcia głoso­
wania, dzielnicowe komisje za­
częły działać dosłownie w  prze­
dedniu. - Czyżby zapewnienie 
wszelkich warunków do głosowa­
nia nie było zadaniem komisji?

—  Właśnie po to potrzebowa­
liśmy tego dodatkowego tygod­
nia. Jeśli dopiero przed trzema 
dniami otrzymaliśmy z Głównej 
Kom isji W yborczej kartki ’ do 
głosowania, więc proszę wycią­
gać wnioski. Dzielnicowe komisje 
wyborcze, pracujące podczas Wy­
borów do Sejmu, w  tymże skła­
dzie funkcjonowały podczas w y­
borów rejonowych.

—  Jednak sporo tych komisji 
nie brało udziału fcy drugim eta­
pie wyborów do Sejmu, więc 
mogło poświęcić czas przygoto­
waniu wyborów rejonowych...

—  Tylko r komisje dzielnicowe

strefy wileńsko .• solecznicklej 
n ie brały udziału. Natomiast ko . 
m isje wileńsko - trockiego, w i­
leńsko _ szyrwinckiego okręgów  
pracowały podczas drugiego eta. 
pu wyborów  Sejmu.

—  Trzeba przyznać, że fak­
tyczna frekwencja podczas w y . 
borów samorządu była wyższa 
niż ta ofic ja ln ie uznana. Chodzi
0 to, że  sporo obywateli nie mo­
gło przegłosować z  powodu te­
go, że nie posiadało dokumen. 
tów, potwierdzających tożsamość
1 obywatelstwo. K to  musi mieć 
na sumieniu ta i  „grzech", że w  
toku zamiany dowodów sowiec­
kich na litewskie pozbawiono 
ludzi wszelki cii dokumentów. 
Dlaczego podczas przygotowań 
wyborów  zawczasu nie przew i­
dziano takiej sytuacji i nic nie 
zrobiono, aby je j zapobiec?

T o  wina osób na stanowis­
kach! które w  toku zamiany so­
wieckich dowodów na litewskie 
nię zadbały o  wydanie obywate­
lom odpowiednich zaświadczeń. 
Zgodzę się, że zdarzały się w y­
padki, k iedy ludzie n ie  posia­
dający takich dokumentów nie 
mogli wziąć udziału w  wybo­
rach. Sądząc z dzwonków tele­
fonicznych było ich kilku, kilku­
dziesięciu, ale nie 'Setki. Np. w 
Mariampohi. gdzie frekwencja 
stanowiła 14 proc., gdyby nie 
przyjęto, przypuśćmy, dziesięć 
takich osób, n ie miałoby to de­

cydującego wpływu na wyi9®j
Decyzja o  rozpisaniu j  

rów  zapadła w  lipcu br. Lok ĵ 
nym władzom, radom nikt 
przeszkadzał zatroszczyć się 
normalne ogłoszenia, informacji 
a nie te, wywołujące niesmak 
niezgodę, mówiące o  rzekoinj* 
komisarycznym zarządzaniu , 
lonizacji. Sądzę, że wyw8̂  
one negatywny wpływ,! 
warto było w  trzech 
zachęcić obywateli do udń**8 
w  wyborach. .

—  N ie  analizując treśd. I r  
ulotek powiem, że widoczni* 
taki sposób próbowano
bić niedociągnięcia w  pracy 
jonowej komisji wyborczej, §jgg 
ra n ie  zatroszczyła się o PjSgf 
wyborczą Jtaformację.

—  Rejonowa komisja nie 
jeździć po wsiach, a b y^ ^ ^ B  
dzić przedwyborczą kampanpr 
agitację. T o  nie na leży: d o 2  
szych obowiązków.

—  Zgodnie z ustawodawmF
rejonowa komisja wyborcza^  
wysłuchać sprawozdań ko®* 
dzielnicowych, a także 
kalnych o  przebiegu p rzy le j 
wań do wyborów, kooidyB®J 
działalność komisji dztelni<X0fi? j 
które 3ą zobowiązane |H|| 
mować wyborców o dniu 3 
ecu głosowania... k n

- • p§|- Powtórne wybory J

(Dokończenie na str. i i
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—  W ybory  się odbyły 1 Jest to najważniejsze —  powiedziała 
przewodnicząca rejonowe) kom isji wyborczej Julija A D A M O . 
NIENB. M ało wybrano depulo wanyćh, ale alę nie zgadzam z 
tym, by niemal całą w inę zwalać na komisję.

To były „suche" wybory Komisja zbierała się tylko do pracy technicznej
pjj|rnłfl6HiC ze str. 2)

23 styczni* br. Sądzę, że lu_
1  terenie wystarczy cza- 

, pjwootowanie.
^  Jakie wnioski wyciągnęła 
nrta * nieudanych wyborów?

chcę, żeby przewodnlczą- 
—̂ dzielnicowych komisji napL 
2 j o tym, co ich zadowala 1 
f !  uk oceniają swą pracę, 
popuszczam, że skład niektó^

komisji, które nie potrafi­
li wywiązać się ze swych oł>t£ 

tizeba będzie zamienić, 
uęapcjnić. Obawiam się tylko, 
gby nie znaleźlir się ludzie, któ- 
—  powiedzą, że chcemy prze- 
„fowadzić wybory za dwa łygod_
^  Teraz wszystkiego można o-

— Jakie taarnszenia zanotowała 
konfeja podczas wyborów?

__ Próbowano (zresztą nieuda­
ne) zamiast jednej urny spo- 
jjądnt dwie, znaleziono w  nie­
których dzielnicach za w iele 
kartek do głosowania, jedna o- 
<oba głosowała za kilku. Zdarza­
ły'się /akty, że kandydaci w 
dniu wyborów próbowali agito­
wać. Odnosi się wrażenie, że  lu­
dzie nie przyzwyczaili się szano­
wać ustaw. Rozumiem, że  czło­
wiekowi nieprzyjemnie, iż  z  po­
woda niedociągnięć w  pracy- ko- 
nńsariatów policji pozostawiono 
go bez dokumentów. Jednak u- 
stawy trzeba szanować. Ponadto 
w niektórych okręgach wybor­
czych sporządzono po 200— 300 
zaproszeń w  sprawie dostarcze­
nia urn do domu. Czyżby rap­
tem piękny, zdrowy rejon stał

się domem starców?
—  W  dnia wyborów komisja 

gorliw ie przestrzegała ustawoda­
wstwa. Zgodzę się, że postępo­
wała słusznie, ponieważ ustawa 
wszystkich zobowiązuje jednako­
wo. Jednak nasuwa się pytanie, 
dlaczego tak  gorliw ie  przestrze­
gano ustaw w  dniu wyborów, 
karygodnie zaś łamano je  w  to­
ku przygotowań przedwybor­
czych, o  czym Pani zresztą też 
mówiła?

^  —  W  przygotowaniach zdarza.
j ło  się to, chociaż ze swej strony 

słownie i pisemnie robiłam wszy. 
stko, aby tych naruszeń było 
mniej^ Sytuację Skomentuję tak: 
wyższe instancje łamały ustawo­
dawstwo, zaś w  dniu wyborów  
przestrzegano je . Uważam za 
nielogiczne, żeby jedno naruszę, 
n ie  zradzało inne. O d  chwili, 
k iedy rejonowa komisja panuje 
nad sytuacją, będziemy starać 
się, aby naruszeń nie było. T e ­
r u  sami ustaliliśmy datę pow ­
tórnych wyborów. M am  nadzie­
ję, że nikt je j n ie  zmieni. N ie  
widzę potrzeby gniewać się, że 
w  ostatnim dniu przestrzegano 
ustawodawstwa. To były  „su­
che" w ybory —  polecono han­
dlowcom, aby  nie było  alkoho­
lu. 23 stycznia przyszłego roku 
podczas w yborów  będzie tak sa­
mo, będziemy też przestrzegać 
ustawodawstwa.

—  (Dziękuję za rozmowę. Zaś 
C zyteln ików informuję, że  Już 
się Rozpoczęło wysuwanie kan­
dydatów do rady rejonowej, 
które potrw a do 18 grudnia br.

Jadwiga BIELAW SKA.

Kierował się bardziej emocjami, 
niź rozsądkiem

Co zrobił wileński rejonowy 
oddział ZPL, aby w ybory  aię 
odbyły 1 jakie wyciągnął w n io ­
ski na przyszłość? —  z tym  py­
taniem zwróciłam się do jego  
prezesa Zygmunta Z D A N O W I­
CZA, który powiedział:

— Po pierwsze ZPL wytypował 
swych, kandydatów, co  obecnie 
“le Jest sprawą łatwą, ponieważ 
lodzie są zniechęceni do wszel­
k i działalności. W ie le  tereno­
wych kół ZPL-u, niestety, za w ie.

działalność. W płynęło na
jo również zwalnianie kierowni- 

specjalistów polskiej naro- 
<*0w°tó, które nastąpiło po 
powadzeniu bezpośredniego 
fcnądania. Osoby, które się
nal®ły w  takiej sytuacji, sta-

się lojalnymi wobec koml- 
Nie twierdzę, że wszy­

ją  nasi kandydaci byli godnymi 
Jwdydatami. Staraliśmy się

ich na propozycję 
pj®1* terenowych kół, jeżeli 

działały. Dodatkowym u- 
H^nieniem było to, lż  zawcza- 

‘2 .^® żnaliśmy nowego po-
(̂ u na okręgi wyborcze. Po­nadto naszych przedstawicieli

komisji, wyborczej nie 
“praszano na posiedzenia, gdzie 
^Zdecydow an o. Dlatego nie 
J ^ n y  złożyć propozycji, za- 

Kieldy nasi przedstawi- 
bor*^ rei ° nowei komisji wy- 

5*ej sami .wykazywali ini- 
£ ***•  prcrtli o  pracę, wów- 

.Wóbowano kh  się pozbyć. 
1  * » ‘ «B do dofcu-

0 wkiod zPL-u w 
wania wyborów, więc 

to?  °n swym kandydatom 
związane z  ich zare- 

obleJŵ ?̂i^m, “ troszczył się o  
Hwl ^orów. przeprowadziliśmy 
^zeb ran ia  - seminaria przed­
s t a w ^  kandydatów i sta-

bv*° Wędem ZPL-u? ■ N ie

doceniliśmy tego, iż będą rzu­
cone wszystkie siły, przeciwsta­
wiające się przeprowadzeniu 
tych wyborów . Kom isja rejono­
wa nie raczyła zawczasu prze­
prowadzić seminarium dla ko­
misji okręgowych, 'natomiast w  
przeddzień w yborów  aż 6 go­
dzin poświęciła nauczaniu ob­
serwatorów, których było 200. 
Utrudniali on i przebieg w ybo­
rów, przeszkadzali ludziom w  
wyrażeniu wolnej woli, w yw ie­
rali psychologiczny nacisk. W  
każdej dzielnicy było po  6—7 
takich obserwatorów. Reprezen­
towali on i nieraz organizacje, 
n ie  biorące udziału w  w ybo­
rach.

Ograniczona była możliwość 
przegłosowania osobom starszym 
i  niepełnosprawnym. ‘ W  dniu 
wyborów nie przyjmowano podań 
na wyjazdow e głosowanie, cho­
ciaż w  przeddzień lokale były  
zamknięte. Dodatkowym utrud­
nieniem było to, że ludzie nie 
mieli zaświadczeń o  obywatel­
stwie. Słowem, panował chaos 
i rozgardiasz.

Jeżeli chodzi o  zwalanie winy 
na ZPL za wyniki wyborów, ■ to 
z  tym się nie zgodzę, gdyż spra­
wa w yborów  . d o  rozwiązanych 
samorządów jest sprawą całej 
społeczności polskiej. Niestety, 
zaangażowanie tej społeczności 
było nikłe. N p . w  wyborach do 

, Sejmu nawet niepolityczne pol­
skie organizacje podkreślały za­
interesowanie, udzielając popar­
cia .poszczególnym' kandydatom. 
Dziwi, że w  wyborach do samo­
rządów nabrały wody w  usta,

. 'jakby ich to nie obchodziło.
D o błędów ZJL-u zaliczyłbym 

i  to, że nie zgodził się przenieść 
. daty wyborów. K ierował się bar­

dziej emocjami niż rozsądkiem. 
Zwyciężyła opinia, że i  tak zbyt 
długo czekaliśmy.

Zanotowała 
Jadwiga BIELAWSKA

—  A le  do części w iny się 
przyznajecie?

' i —  Tak, mogliśmy lepie] prze­
prowadzić pracę informacyjną. 
Gdy do wyborów  pozostawał 
miesiąc, można było co nieco 
nadrukować nawet. A le  w  tym 
czasie nie było przewodniczące­
go komisji, żadnej osoby żw o L  
nionej- z obowiązków w  pracy 
podstawowej. M ieliśm y trudno­
ści finansowe, ale można było 
środki znaleźć. Do obowiązków 
przewodniczącego przystąpiłam 
ju ż po powtórnych wyborach jio 
Sejmu, gdy n ie pozostawało na 
to czasu i z  pracy n ie byłam 
zwolniona. Sprawę .skonjoliko- 
wało i to, że  wybory  odbywały 
się jedne po drugich.

—  Jeśli n ie komisja, to kto 
przygotował wybory?

Praktycznie wszystko zro_ 
b iła  grupa robocza z  trzech o- 
sób z  doradcą pełnomocnika A . 
Tama§auskiene. Publikowała do­
kumenty o  wyborach, inform o. 
wała, zamawiała karty do gło­
sowania itp.

—  C zy grupfa robocza nie 
przekroczyła swych pełnomoc­
nictw?

—: Robiła wszystko. Komisja 
zbierała się ty lko do pracy te­
chnicznej, gdy  należało posta­
w ić pieczęcie na tysiącach kart 
do głosowania, rozdać je, poli­
czyć itp. ..

—  Tw orzyć okręgi wieloman­
datowe ‘ również postanowiła 
grupa robocza?

—  Z  pytaniem w  sprawie tych 
okręgów  należy się zwracać do 
A . Eigirdasa. Co do innych ok­
ręgów, owszem, w ie le  z nich 
po dzielono w  sfiosób nienatural­
ny; Ż le t e s t ,  gdy ludzie mlesz- 
kaja w  Montwiliszkach. a gło­
sują w  Dajnowie za kogoś, ko­
go  n ie znają i dokąd praktycz­
nie n ie mogą dojechać. W  in­

nych okręgach sytuacja również 
nie jest lepsza.

—  C zy w  związku z tym mo­
że być mowa o  blokowaniu w y . 
borów?

—  Jaka tu może być bloka­
da? W szyscy rozumieją, że w y­
bory powinny się odbyć. W  ko­
misji, reprezentowane są różne 
pa-rtie i ruchy. M oże wcześniej 
i -była odgórna presja, ale kie­
dy przyszłam, to tego  nie zauwa­
żyłam. Przy mnie A . Eigirdas 
do komisji zaglądał dwa razy. 
Interesował się transportem i 
coś zaproponował. Powtarzam: 
trudno było wszystkim komisjom, 
ponieważ wybory odbywały się 
jedne po drugich. M ożliwe, że 
nawet gdzieś nie dostarczono za­
proszeń. M oże gdzieś były  trud­
ności z  benzyną. Należy się po­
chwała pierwszemu doradcy peł­
nomocnika T. M ickiewiczowi, 
który zrobił wszystko, aby nie 
było takich nieporozumień..

—  Była pani w  dzielnicach 
wyborczych w  dniu głosowania, 
Jakie wrażenie wywarła działal­
ność obserwatorów?
’ l i -  Tak, byłam w  Solecznikach 
w  dzielnicy nr 1, gdzie jeden z 
obserwatorów miał do mnie pre­
tensje. N ie  dyskutowałam, tylko 
wzięłam ordynację i podkreśli­
łam odpowiednie słowa. Musiał 
przeprosić. Każda w ięc komisja 
na miejscu powinna wykazać 
pryncypialność. N ie  cdipowłada­
my za obserwatorów, zarejestro­
waliśmy ich i tyle. Podobnie jak 
i za kandydatów. Chociaż było 
sporo telefonów, np. z Ej szyszek 
w  sprawie kandydatów ZPL: py­
tano nas, kto .wytypował, że 
kandydat jest taki i  owaki. M oże 

. telefonujący i mieli rację —  w 
pięciu bowiem okręgach, gdzie 
się w ybory .odbyły, kandydatów 
ZPL n ie wybrano.

Trochę danych statystycznych.

Wśród wybranych deputowa­
nych jest 7 kierowników spółek 
rolnych, kierownik gminnej służ. 
by reformy rolnej, nauczyciel,
2 kierowników szkół, doradca i 
przedstawiciel pełnomocnika rzą_ 
du, kierowca oraz mechanik spó­
łki rolnej.

Najwięcej głosów uzyskali 
kandydaci wysunięci z  ramienia 
zespołów pracowniczych. Wybra­
no aż 7 deputowanych. Z  ramie­
nia Związku Polaków na Litwie 
5 deputowanych, po 1 wybrano 
z  ramienia DPIPL, z  ramienia 
mieszkańców i 1 własną kandy­
daturę.

Jeżeli przeanalizować stosunek 
wyborców do kandydatów, re­
prezentujących partie i ruchy, 
w  tych okręgach, gdzie wybory 
nie odbyły się, to na'przedsta­
w icieli ZPL głosowało od 43 
do 38 proc., na przedstawicieli 
fer me rów (którzy mieli 9 kan­
dydatów) od 4 do 28 proc., na 
przedstawicieli Sajudłsu od 
2 do 14 proc. wyborców ucze­
stniczących w  wyborach. *

—  A  Jeśli w  pośpiechu trud. 
no było wytypować najlepszych?

- \ —  N ie  mogę z  tym się zgo­
dzić. Rzeczywiście 10 paździer­
nika w  gazecie oficjalnie podaT 
no o  typowaniu kandydatów, ale- 
wszystkie partie i  ruchy wie­
działy o  tym o  wiele wcześniej. 
I teraz wszyscy wiemy, że do 22 
grudnia należy wytypować kan­
dydatów na powtórne wybory.

. W ydaje  ml się, że nic w  tym 
złego, iż oficjalny komunikat .o 
tym zjaw i się w  gazecie dopie­
ro 9 grudnia.

— . C zy można liczyć na ak­
tywny udział waszej komisji w  
powtórnych wyborach?

—  Zaproponuję, aby chociaż­
by dwa tygodnie przed wybo­
rami przynajmniej sekretarza 
zwolnić od funkcji w  podstawo­
wej pracy.

Rozmawiał 
Piotr RYNGIEWICZ

Dzięki nam w rejonie są normalne wyniki wyborów
Prezes soiecznickiego rejonow ego Oddziału (Związku Polaków 

na Litw ie Zdzisław PALE W IC  Z o  wynikach wyborów  powiedział:

—  T o  komisja musiała należy­
c ie  i  uczciwie zorganizować 
wybory, przeprowadzić agitację 
itp. Zamiast tego przeszkadzała 
Wyborom. M am y sporo dokumen­
tów  na potw ierdzenie tego. Po 
pierwsze, gra z  okręgami w ie­
lomandatowymi, po wtóre, ten. 
dencyjne tworzenie okręgów, 
gdy jeden liczy  600, a drugi 
1200 wyborców. Gry z  przyłą­
czeniem do okręgów  odległych 
wsi jak  np. Montwiliszek do 
Dajhowy (jak ludzie mają doje­
chać, skoro autobus n ie kursuje) 
itp. Po  trzecie, rejestracja kan_ 
dydatów w  ostatnim dniu, a 
nazajutrz -•— różne poprawki do 
rejestracji. Po czwarte, organi­

zowanie głosowania nie 10 lecz 
1— 2 dni przed wyborami. Listę 
tych naruszeń można kontynuo­
wać.

—  Z  drugiej strony ■—  zaz­
naczył Z. Palewicz —  tylko dzię­
k i Ingerencji rejonowego od* 
działu ZPL n ie doszło do wie­
lu naruszeń. Rozlegają się gło­
sy: ZPL h le zajmował się wybo­
rami. A  tymczasem -,nlte trudno 
wyobrazić sobie, co by było, gdy. 
byśmy rzeczywiście nie zajęli się 
wyborami. Dzięki nam w  rejo­
nie są normalne wyniki wybo­
rów, nie ma dramatycznej sy­
tuacji. Słowem ludzie przyszli. 
Ponieważ sami agitowaliśmy, roz­
nosiliśmy imienne zaproszenia,

spotykaliśmy się z  wyborcami 
Itp. Co Innego to, jak ludzi w i­
tano w  lokalach wyborczych.. 
Np. obserwatorzy powinni obser. 
wować, a nie agitować, nie brać 
udziału w  wyborach, nie wydzie­
rać kart do głosowania z  rąk, 
nie żądać pełnego kompletu do- 
kumentów osobistych itp. Sło­
wem wszędzie się odczuwało > 
brak dobrej woli, bez czego tru­
dno O' normalną pracę. I jeśli 
komisje dzielnicowe będą pra­
cowały w  sposób odpowiedzial­
ny, postępując zgodnie z  literą 
prawa, liczę  . na pozytywny w y­
nik wyborów w pozostałych ok­

ręgach.

Piotr RYNGIEWICZ

Wybory nie chciane
{Dokończenie ze  str. 1)

Sajudisu zdominowali licz­
bowo przedstawicieli ZPL. 
Czyżby zabrakło chętnych 
do takichże obserwacji wy­
borów od ZPL?  Dlaczego nie 
zareagowano wcześniej, sko- - 
ro było wiadomo, że źle zo­
stały utworzone okręgi wy­
borcze? Dlaczego przedsta- 
wictełe w  komisjach wybor­

czych od ZPL pógodzili się 
ż  tym, kiedy ich nie zapra 
szanto na posiedzenia ko­
misji i od kogo Czekali zle­
ceń do pracy, przecież wszy­
scy członkowie komisji są 
jednakowo odpowiedzialni 
za jej działalność? Dlaczego 
starostowie gmin nie zatro­
szczyli się o to, aby w  dniu 
głosowania wyborcy poslar 
dali dokumenty potwierdza-

Nie pozwólcie siać złych nasion
ostatni numer dzono pod karabinem, zmuszał

ło na L i i  ńż mnie zatka- przewodniczący kołchozu, obo-
dfztaę ^  nx>̂ : o  tym, t o  się wiązywała partia', ® dziś?!- -
bonach pod wileńskich Dziś pozwalamy
c W C  w  swoim czasiec w 7 *  °y «

S y S s r
swoim czasie 

la autonomii, a dziś 
zdolni wybrać miej.

Uch, ojK. ^  i  to w  tych cza- 
miąiaJ Ł J ,e8teto»y wolni. Pa 

* * le<łY na „wybory” pę

_ ^ _ _ lk a żc te m u  
wtrącać się w  nasze sprawy, dy­
ktować, przeszkadzać. Znam od 
dziecka- mieszkańców podwileń- 
skieb miejscowości, a przeważ­
nie ejszyszczpn. Byli to  ludzie 
pracowici, poważni, ambitni. U-

mieli gospodarzyć. Ta ziemia 
zrodziła w iele jw iatłych umys­
łów  — , profesorów, księży, nau­
czycieli. Dziwi mnie fakt, „dzia-~ 
tolbości" Sąjiidisu- Kowna pod­
czas rejonowych wyborówr ‘ Go 

.on i mają wspólnego z. Wileńsz- 
czyzną. na przykład z  ejszysz- 
czanaml? M oże oni i dostojni lu. 
dzie. ale wsuwają nos nie w 
swe sprawy. N ie  chciałbym u- 
żywać przykrych słów —  ale to 
pachnie jakby okupacją...

Ludzie Wlleńszczyzny! W y ­
bierzcie swoje władze. W ybierz­
cie Swoich ludzi, dobrych, parfzą. 
dnych.' N ie  pozwólcie intrygan­
tom siać złych nasion. Chociaż 
jesteście bardzo ' spracowani, 
dzień dzisiejszy jest poch­
murny, a waszej ziemi je ­
szcze wam nie zwrócono —  nie 
upadafcie na duchu.

Wasz ziomek i zawsze 
przyjaciel 

Wiktor WASILEWSKI

jące tożsamość osobistą o* 
raz obywatelstwo w  zamian 
oddanych do policji pasz­
portów sowiecki di? Pyta­
nia pod adresem uczestni­
ków wyborów można mno­
żyć. Na wiele z nieb, nieste­
ty, i  tak nie uzyskamy od­
powiedzi. A le nie o to dziś 
chodzi, -bowiem wybory, ja­
kie odbyły się 22 listopada 
br., przeszły już do historii. 
Najważniejsze pytanie, ja* 
kię, chciałbym na zakończe­
nie zadać dla wszystkich 
zajmujących się polityką, to: 
jak długo ludność Wileńsz- 
cZyzny ma pozostawać 
przedmiotem rozgrywek po­
litycznych dla zaspokojenia 
osobistych czy grupowych 
interesów? To pytanie kieru­
ję również do wszystkich 
mieszkańców tego regionu, 
i życzę, aby jak najszybciej 
zostali gospodarzami we wła­
snym domu.

Zbigniew BALCEWICZ
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IM IONA. KTÓRE Zasłużony  
redaktor w ileńsk i
POW INNIŚM Y ZNAC

■Wielce zasłużonym dla Wilna 
dziennikarzem i wydawcą był 
Ludwik Abramowicz. Był też 
znawcą starodruków i drukarst­
wa wileńskiego. Urodził się on 
w  1879 ioku w  Moskwie w  ro­
dzinie pochodzącej z  Wilna. Po 
odbyciu studiów w  Moskwie, 
Charkowie i Krakowie, w  1905 
roku przeniósł się na stałe do 
Wilna, które było zawsze cen­
tralnym punktem jego  zainte­
resowań.

W  1906 roku został współpra­
cownikiem radykalno - demo­
kratycznej „Gazety Wileńskiej** 
założonej przez M ichała Rome­
ra, Po zamknięciu je j został 
członkiem redakcji „Kuriera Li­
tewskiego** w  okresie redagowa­
nia go przez Czesława Jankow­
skiego i  W o j decha Baranows­
kiego. Jako sekretarz redakcji 
dotrwał do chwili, kiedy w  1911 
roku nastąpiła fuzja „Kuriera 
Litewskiego** z  „Dziennikiem 
W ileńskim", organem Narodo­
wej Demokracji. N ie  mogąc się 
pogodzić z nowym kierunkiem 
pisma, wystąpił z  jego  redakcji 

założył tygodnik „Przegląd W i­
leński'1, który był wyrazem ideo. 
log ii ówczesnej postępowej in­
teligencji. Tygodnik ten, z ma­
łymi przerwami w  okresie w o j­
ny światowej, wydawał i  reda­
gował Ludwik Abramowicz do 
końca lat 30.

N a  krótko przed pierwszą 
wojną przeniósł się do Warsza­
w y  i wziął tam czynny udział 

akcji niepodległościowej. Re­
dagował kolejno „Strażnicę", 
jPrawdę" i  podczas wojny „W ia ­

domości W ojenne" —  organy 
akcji niepodległościowej.

Brał czynny udział w  organi­
zacji i pracach Ligi Państwowo­
ści Polskiej w  Warszawie, reda­
gował ponownie nielegalną 
.Strażnicę", a po utworzeniu 

Tymczasowej Rady Stanu został 
kierownikiem je j biura prasowe­
go-

Jednakże uczucia i zaintereso­
wania kierowały go zawsze ku 
Wilnu. Z  tych pobudek przyjął 
stanowisko referenta spraw Lit­
w y  i  Białorusi w  Departamencie 
Politycznym Rady Stanu, skąd 
następnie przeszedł do Departa­
mentu Litewsko . Białoruskiego 

nowo tworzonym Ministerstwie 
Spraw Zagranicznych.

(Natychmiast po  wyzwoleniu 
W iln a stawił się tam do pracy.

W  Okręgu Wileńskim Zarządu 
Centralnego Ziem Wyzwolonych 
objął stanowisko naczelnika w y­
działu prasowego. W  tym okre­
sie poglądy Abramowicza za­
częły się rozchodzić z  polityką 
uprawianą przez Komisariat Ge­
neralny ZCZW . W  lipcu 1920 
roku podał się do dymisji i po­
został w  W iln ie, gdzie wydawał 
„Gazetę Kra jową".

Wkroczenie gen. Lucjana Że­
ligowskiego powitał w  swym 
piśmie z  entuzjazmem, sądząc, 
że przyniesie ono realizację co­
raz wyraźniej krystalizującej się 
w  nim ideologii krajowej. Póź­
niejszy b ieg wypadków zawiódł 
je go  nadzieje i widząc niepopu. 
laraość wyznawanej idei, oddał 
pismo w  ręce Ludwika Chomiń- 
skiego, przedstawiciela bardziej 
umiarkowanej grupy krajowców, 
a sam wznowił wydtwan ie „Prze­
glądu W ileńsk iego" jako tygod­
nika. K ijka lat później został 
współredaktorem „Kuriera W i­
leńskiego".

Poza działalnością publicysty­
czną i  polityczną zajmował się 
bardzo żywo zagadnieniami nau­
kowymi, szczególnie interesowa­
ły  go  dzieje W K L  Był jednym 
z inicjatorów Towarzystwa Przy­
jac iół Nauk w  W iln ie  i  kilka­
krotnym członkiem je g o  Zarzą­
du. Po utworzeniu przez Tadeu­
sza W róblewskiego Fundacji i- 
mienia Eustachego i Emilii W ró ­
blewskich wszedł do  Komitetu 
Fundacji. Ogłosił drukiem kil­
ka prac z dziedziny historycz­
nej, a w  1925 roku wydał dzie­
ło „C ztery  wieki drukarstwa w 
W iln ie".

Zarządzał Muzeum Ikonografi­
cznym w  W iln ie, które do 1939 
roku mieściło się Iw lokalu Bi­
blioteki im. W róblewskich. Do 
tego muzeum ofiarow ał swoje 
cenne zbiory druków i dzieł 
sztuki. Faktycznie Abramowicz 
był twórcą tego muzeum, które, 
niestety, nie zachowało się w 
W in ie .

Ludwik Abramowicz zmarł w 
W in ie  9 marca 1939 roku. Zo­
stał pochowany na Rossie, na­
przeciwko grobu Syrokomli. 
W ileński historyk i bibliograf 
W ładysław Abram owicz (V3adas 
Abraroavićius) w  końcu lat 50 
na jego  grobie postawił skromny 
nagrobek, k tóry Istnieje do dziś.

M ieczysław JAC K IEW IC Z

PNI KSIĄŻKI POLSKIEJ

Czytać
jednak
chcemy

T o  wspaniałe, że potrafimy je ­
szcze za czymś pięknym tęsknić. 
K iedy „M agazyn W ileńsk i" og ­
łosił, że w  wileńskiej „A u rze " 
organizuje Dni Książki Polskiej, 
pomyślałam: kogo teraz w  W il­
n ie książka obchodzi. Cukier —  
owszem (gdzie taniej: na targu, 
czy  na kartki), czy wystarczą na 
kwartał dwa kg mąki, otrzyma­
ne również na kartki zwane p ię­
knie talonami (tak samo. jak 
nasze obecne pieniądze). No, je ­
szcze moiaa m ówić o  ciepłej 
wodzie i  horrendalnych cenach 
na energię elektryczną. A le  o  
książce?..

Okazało się jednak, z  czego 
niezmiernie się ucieszyłam* że 
do polskiej książki, dobrej ksią­
żki tęsknimy bardzo. Jeśli chce­
m y czytać, -więc jakoś widocz­
nie trwamy i  m iejm y nadzieję, 
że  przetrwamy.

O dnotowuję następujące fak­
ty  specjalnie w  „Vilnianach*‘ : 
„M agazyn W ileń sk i" ju ż drugi 
rok  z rzędu raczy wilnian dobrą

książką (wiemy też, że  raz po 
raz „podrzuca" ją na prowincję); 
wilnianie w  ub. poniedziałek (a 
trochę wolniej było we wtorek) 
ustawili się w  kolejce do „A u ­
ry " . Ogonek sięgał momentami 
a ż p o  Teatr Dramatyczny, czyli 
przedwojenną „Lutnię".

Potem  trwało oblężenie stoisk 
i  stolika. Przy nim za jedyne 30 
talonów (chciałoby się. żeby 
przynajmniej nazywały s ię  tala­
rami, jakoś ładniej, ale w idocz­
nie byłoby to  obrażłiwe dla ta­
larów, bo były  srebrne i  miały 
wartość) kupowało się los lote­
ryjny. Każdy wygrywał. Ponad­
to były  specjalne wygrane —  
dzieła Sienkiewicza, Prusa, Ż e ­
romskiego, wspaniały album, po­
święcony O jcu  Świętemu, ładnie 
wydana „Idea i czyn Józefa Pił­
sudskiego", w ie le  innych niezw y­
k le wartościowych wydań, włą­
cznie z  prasą.

W szystk ie te  piękne (i utęs­
knione) rzeczy m ieliśmy za spra. 
w ą Fundacji Oświata Polska Za­
granicą: pani Anna Wawrzyńska 
i  pan Jacek Giębułtowicz; Od­
działu W arszawskiego Towarzy­

stwa Przyjaciół Grodna i 
na: z  osobistym zaangażowani 
pani Barbary Reszko (dol%l 
duch czuwający stale i  z  ogród] 
nym samozaparciem nad wjg3| 
stkimi tu nami). A  p on ad toJ . 
następujący ofiarodawcy —  fil 
warzyszenie ,/Wspólnota Polska* 
Składnica Harcerska, o f f lH l  
,(Książka i W iedza".

Instytucje te w  ten ąpfeótjn 
wspierają wydawanie niezalej. I 
nego czasopisma „Magazyn, Wtf I 
leński", a przecież jednocj^H  I 
czynią ogromną, trudną do oc& I 
nienia przysługę Polakom Wifata | 
i  Wileńfczczyzny. Dzięki nim ■*. I 
m y okazję kupienia (po cenacfc I 
przystępnych) polskiej książki.

Na zakończenie: cały zespól ] 
redakcji „M . W . "  pracował (fc I 
chowo) w  „A u rze", a cały zespfi) I 
„A u ry " wykazał w iele serca | 
zrozumienia dla spraw „Magtzy. 
nu W ileńsk iego" I czytelników I
książki polskiej- w  ogóle. ____

Halina JOTKIAŁEO 
N A  ZDJĘCIU: w  wilefakfcf I

„A u rze " 30 listopada 1 1 grat 
nla trwały Dni ir««yHri j

Fot. Bronisława Kondratowicz

w ODCZUCIU
SPECJALISTY Architektura sąsiada

Pieczołowicie wyśledzono już 
wszelkiego rodzaju „szaleństwa" 
postmodernizmu w  święcie, Eu­
ropie. Architektura najbliższego 
historycznie i kulturowo z nami 
związanego naszego wschodnie­
go sąsiada —  Litwy — 1 pozosta­
je nadal w  gruncie rzeczy nie^ 
znana.

M ój kontakt z nową architek­
turą Litwy powstał w  nietypowy

niespodziewany sposób. Zna­
lazłam się tu z  grupą studentów 
w  wyniku nawiązania kontaktów 
między Politechniką Gdańską a 
Uniwersytetem Technicznym . w 
Wilnie.

Byfliśmy pełni obaw. Jechaliś­
my na Litwę jak do każdego ob­
cego kraju, ciekawi architektu­
ry i ludzi, obciążeni jednak Ist­

niejącym tam konfliktem po­
między pełnymi żalu Polakami 
i walczącymi o swoją tożsamość 
Litwinami.

Zaskoczenie było ogromne. 
Architektura „stara" —  piękny 
wileński, biały, świecący znako­
mity barok znany z  publikacji 
—  sprawdził się, potwierdzając 
tradycyjny kanon piękna. Arch i­
tektura „nowa" —  była wielką 
niespodzianką. Ta  z  okresu ko­
munizmu zaskakująca w  swojej 
rzetelnej jakości o  dobrych po­
mysłach i  wykonaniu. Kubicz- 
nie silnie działające bryły o  mo­
cnym zestawieniu zlokalizowane 
z  należytą ekspozycją dzięki 
„wolnej przestrzeni** wokół. T o  
działa do dzisiaj. (Opera 1974 
r., E. Bućiutć).

Ta .,nowa" —  postmodernisty­
czna, tak nas młodych fascynu­
jąca, może być przysłowiową 
kropką nad „ i "  w  przeglądzie 
architektury naszego sąsiada. 
Podchodząc do niej zarówno en­
tuzjastycznie, jak  i  krytycznie, 
można zakwalifikować ją  od  
dwóch różniących się stylistycz­
nie materiałowo grup, a więc 
do —  ̂ spokojnego, współbrz­
miącego z  przyrodą i  krajobra­
zem stylu A l  wara Aa lto  oraz do 
„b ia łego " bardziej popularnego 
w  . wyrazie „postmodernizmu" 
stanowiącego jednak w  W iln ie  
usprawiedliwioną odpowiedź dla 
białego barokowego miasta.

Architektura rodzaju pierw­
szego (ceglana —  co wynika w 
dużej, m ierze z  tradycji), prze­
pojona jest silnymi wpływami 
architektury północnej, zarówno 
w  formie, detalu co do funkcji, 
być może ze  względu na podo­
bieństwo krajobrazowe i ciągo­
ty kukurowe.

Piaskowa w  kolorze cegła 
znajduje kontynuację w  nowej 
architekturze, której potrzebny 
był ty lko drobny makijaż nowej 
formy.

Często też występuje w  archi­
tekturze kolor czerwonej cegły. 
Wszystkie realizacje zarówno 
„duże" jak i  „m ałe" posiadają 
swój swoisty kameralny klimat, 
a ióh integracja z  terenem 'i so­
snami wydaje się często niepra­

wdopodobna.
„B iała" —  bardziej klasyczna 

odmiana postmodernizmu operu­
jąca kolumną, trójkątami, czy­
stymi płaszczyznami, światłocie­
niem i „niespodziankami", w 
wersji litewskiej napawa zaz­
drością. Budynek G alerii Sztuki 
(1968 r., M . Zilinskas) w  K ow ­
nie prowadzący postmodernisty­
czny dialog z sąsiadującą ceg­
laną, eklektyczną cerkw ią mo­
że być tego najlepszym przy­
kładem.

Odrębnym, zasługującym na 
wzmiankę zjawiskiem jest trak­
towanie uzupełnień —  „plomb" 
w  starej tkance W ilna. Pojaw ia­
ją  się one jako nowe, „świecą­
ce**, białe lecz, o  dziwo, nie 
wybija jące się —  negatywnie 
—• ani skalą..„ani detalami ze 
swego otoczenia.

W artym  uwagi zjawiskiem na 
Litw ie jest fakt przeniknięcia 
postmodernizmu na głęboką pro­
w incję w  pozytywnym aspekcie. 
Przejeżdżając przez zupełnie ma­
łe miasteczka zaskakiwały nas 
pojaw iające się niespodzianki 
architektoniczne — . oczywiście 
na miarę miejsca i czasu. (Dom 
Kultury —  Troki 1965 r., A  
Paulauskas) lub Dom Kultury w 
Blrżacb (1980—65 r „  a  Balćifl- 
nas).

Efekt taki osiągnięto, jak  się 
okazało po rozmowie z  archite­
ktami litewskimi, dzięki po­
przedniej wieloletniej akcji na­
kazu pracy, po skończonych stu. 
diach, które doprowadziły do 
faktu istnienia kompetentnego

architekta nawet w  bardzo 
ległych i małych miejscowoft* 
ciach.

Innym równie pouczającym 
dla nas zjawiskiem była niesły­
chana dbałość architektów lite­
wskich o  małą architekturę a 
równo w  projektowaniu, jak 
wykonawstwie. Realizowana gra 
w o le  w  materiale kamiennyifc 
cegle  Kp. od posadzek do urzf 
dzeń uzupełniających otoczeni*, 
budynku. Np. pomnik Wawrzyń­
ca Gucewicza i  placyk j * jB  
kościołem Bonifratrów w  5S0I 
nie.

Pojaw iły się także nowe, iH  
bre pomniki, które stwarzaj! 
przecież klimat miasta (pomniki 
M ickiewicza. Gucewicza).

W arto zauważyć też n ie zw fB  
poszanowanie dla przyrody  M  
krajobrazu. W  trakcie realisacj* 
budynków pas zniszczeń ogfflB  
czony jest do kilkunastu ffltt 
rów. Efekt jest zaskakujący, cho­
ćby w  tym. gdy po otwardo 
okien można dosłownie ręką § 9  
tknąć n ie ty lko drzewa, lec* 
su.

Jako młody architekt, żegna­
łam Litwę ze  spuszczoną głow* 
wracając do własnego k ra ju ,*  
którym patrzy się daleko n »  
chód; nie widząc godnych 
gi działań tuż za miedzą.
Arch. Romana CIELĄTKOWSK^T

N A  ZDJĘCIU: dom koło ko* 
do ła  Sw. M ikołaja w  biały* 
styla postmodernizmu.

Fot. a u t o iM
Honorarium ■— na prenumai** 

tę „Kuriera W ileńskiego".
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,rie pow, święciańskim, na 
Mleriszczyżnie urodził się 
JńJEf Piłsudski —  potomek 
Giniałowiczów, panów na 
anu<Bkich PUsudach, jeden 

ostatnich Litwinów Mic- 
ilewiczowskich, rycerz z  
(fcieł romantycznych poetów, 
krajan hetmanów i wiesz- 

przywódców poUty- 
c2aych i duchowych: Chod­
kiewicza i  Kościuszki, Mi- 
^jewicza i Traugutta.

Aleksander Hertz po la- 
wspominał: ,,WUfcia-

tan w nim jedynego czło- 
wjeka w Polsce, który miał 
witfc koncepcję na dużą 
skalę, który mógł spełnić 
wielkie zadanie historyczne. 
Było w Piłsudskim coś z 
anachronizmu, ale ostatecz­
nie taką była i cała Polska 
^wczesna, I w  Piłsudskim 
było tego mniej niż w  jego
przeciwnikach, szczególnie
na prawicy. (.-) Ten czło- 
wtók, który o sobie mówił, 
ie jest Litwinem, ten wspa­
niały typ „kresowego" Po­
laka, żył ideą Polski Jagiel­
lońskiej, Rzeczypospolitej 
widu narodów ze sobą 
współżyjących. Stąd wyra­
stały koncepcje federalisty- 
czne, którym kres położył 
pokój w Rydze 

Piłsudski marzył o ładzie 
jagiellońskim w  Europie 
Środka, między Niemcami a 
Rosją, poszukiwał trzeciego 
miejsca. Buttał respekt 
wśród wrogów, czasem od­
stręczał najzagorzalszych 
wyznawców i wielbicieli. 
Skazany na samotność, nie­
powtarzalny, jakże często 
opacznie, żle rozumiany. 
Czekał długo na swoje do­
bre dni, i niekiedy stawiał 
wizystko na jedną kartę.

Dumny, może czasem i 
pyszny, ale jednocześnie 
zdolny do rozumienia in­
nych, do współczucia. Ana­
chroniczny i tak związany 
ze swoim czasem Żywot 
jak z  baśni, jakby wyśnili 
tę postać poeci znad W ilii i 
znad Ikwy w  zeszłym wie­
ku. Ty le ról, w  których w y­
stępował z powodzeniem, 
tyle wdzięku i ludzkiego 
ciepła. I tyle szczęścia w  
nim było. W ielbiony i ska­
zywany na zapomnienie, nie­
nawidzony przez swoich i 
obcych. Polityk i artysta, 
znakomity mówca i pisarz. 
Często gniewny, kiedy in­
dziej liryczny, czasem wzru­
szał jak poeta, gdy z rozrze­
wnieniem mówił o W ilnie ja­
ko o „miłym mieście", wspo­
minał matkę, czy składał na 
Wawelu piękny hołd Słowa­
ckiemu. Podziwiany przez 
wielu twórców doznał tylu 
prób zapomnienia, i tylu 
powrotów na cokoły. Stał 
się legendą jeszcze za ży­
cia, o której trwałości prze­
konujemy się, gdy czytamy 
kondolenoje i głosy prasy 
zagranicznej zamieszczone 
14 maja 1935 roku w  „Pol­
sce Zbrojnej" (nr 132) po 
Jego śmierci —  12 maja 
1935 r.

Francuski „Le Matin" w 
publikacji pt. „Marszałek 
Piłsudski, W ielk i Bohater 
narodowy, zmarł wczoraj 
wieczorem" pisze: „W  chwi­
li, gdy oczy wszystkich kie­
rowały się w  stronę Polski, 
zgasł Ten, klóry był je j 
wcieleniem. Zniknęła po­
stać niezwykle silna. Gdy się 
przebiega koleje Jego bu-' 
rzliwego życia, rozumie się 
stanowisko Jego kraju w 
chwili obecnej. Francja ni­

gdy nie przestała podziwiać 
energii Marszałka Piłsud­
skiego i Jego patriotyzmu. 
Pochyla się ona z czcią 
przed Człowiekiem, który 
ponad wszystko ukochał 
swój kraj i wywalczył mu 
wolność".

„Le Jour“ pisze, że ze zgo­
nem Marszałka Piłsudskiego 
znika wielka i wybitna po­
stać nie tylko w  życiu Pol­
ski, ale i całej Europy.

„Le Figaro" podkreśla, że 
Marszałek Piłsudski należał 
do tych wielkich ludzi, któ­
rzy kształtowali swą ręką 
dzisiejszą Europę. Dziennik 
ten tak o Nim pisze: „Samo­
tny, o twardym charakte­
rze, obdarzony żelazną wolą 
i godnym podziwu umysłem, 
kiedy potrzeba giętkim, był 
naprawdę Wodzem o nie­
zwykłym charakterze. Imię 
Jego pozostanie złączone ze 
wspaniałem odrodzeniem Pol­
ski. Jeszcze za życia wszedł 
do historii. Po śmierci bę­
dzie nadal władał dzisiejszą 
Polską (...)“.

Niemiecki „Monłag" pisze: 
„Zgon wielkiego Patrioty 
polskiego budzi głębokie 
współczucie, a jednocześnie 
umocni życzenie, by dzieło 
pokoju, zapoczątkowane 
przez Marszałka Piłsudskie­
go było w  Jego diichu kon­
tynuowane".

Urzędowy organ narodo- 
wo-socjalistyczny „Voelkis- 
cher Beobadhter" poświęca 
pamięci Piłsudskiego arty­
kuł, w  którym m.in. pisze: 
„Wiadomość o nagłym zgo­
nie Marszałka Piłsudskiego 
wywołała nie tylko w  Pol­
sce, lecz także w  Niemczech 
najgłębsze i największe 
współczucie. Nazwisko Pił­
sudskiego stało się bowiem

Może wrócimy do jaskini?
Nikomu nie trzeba tłuma- 

oyć, ile obecnie kosztuje o- 
buwie. Wystarczy zajrzeć do 
dowolnego sklepu łub pry­
watnego kiosku: astronomi­
czne ceny natychmiast rzu­
c i ł  się w oczy. Szczególnie, 
leżeli masz na nogach jedy­
ne buty, a przed sobą dlmga 
zimę.

Zniszczonych rzeczy dziś 
"j* wyrzucamy, lecz dokład- 

cerujemy, łatamy, napra­
wiamy sfatygowane obuwie.
S pracę wykonują szewcy.

w rejonie świę- 
ciafiskim o tym starym za- 

odaie mówi się w  czasie 
BOeszłym i, jak ze wszyst- 

wynika, zamierzają go 
o ^  do Czerwonej Księ- 

oces zanikania tak po- 
“ “ bnych nam wszystkim 
J*c|»li*ów rozpoczął się od 

Haduciszki, gdzie 
cel ®letw“ vch, mniej wię.

rokiem sprywaty- 
binatn° ^ “ 'eszczenie kom- 
bieofea Wtowych. U- 
wych ,? podczas lipco-
w H M ? szewcy

^łcianach. Za- 
butv r^micrna dziurawe

S E I R i i i  i
ważanJ i  niedawna u- 
kS Ut«Jv , ttąVc*Vstszą rze- 
chali .aut°buBem poie-
n°W aso  w ośrodka rejo- 
biitej K ?  nadziei, Ze tam, 
k o o L ^ ^ t c t w a  —ko
•eniie

Dowin- . • wszyst-
^ 3 i bvć\wi f e k  Pracow­

a ła .  leszcze tu ist-
a S m a g a ją c e g o

naprawy obuwia rosła tak, 
że nie było za nią widać 
majstra. Zamówienia sypały 
się. jak z rogu obfitości, bo­
wiem i w  Podlbrodaiu szew­
ca nie było.

Warunki pracy szewców w 
Swięcianach coraz bardziej 
się komplikowały. N ie tylko 
z powodu dużej ilości zamó­
wień. Coraz trudniej było o 
klej, gwoździe, skórę i inne 
rzeczy niezbędne do napra­
w y obuwia.

Wasilij Pataszow łatał bu­
ty od dnia otwarcia praco­
wni. Jest wspaniałym facho­
wcem. Jednak lata i piętrzą­
ce się trudności wzięły swo­
je.

Pewnego razu spotkałem 
się z nim przed jego przej­
ściem na emeryturę i poga­
daliśmy sobie. Nadmieniłem, 
że obecnie, gdy człowiek mo­
że zostać właścicielem, gos- • 
podarzem, najwyższy czas 
zatroszczyć się o własną pra­
cownię. Przed wojną w Swlę- 
cianach było kilka warszta­
tów szewskich, a ich produ­
kcja była znana na całej W i­
leńszczyźnie.

— W  żadnym wypadku 
nie zrobię tego. Po co wspo­
minać tamte czasy- —r- dziwił 
się mej naiwności mistrz. 
Przecież witedy i skóry na 
miejscu wyrabiano, i klej 
warzono, i dratwę mieli. A  
teraz —  gdzie to wszystko? 
A  i obecna technologia wy­
twarzania obuwia w  dużych- 
fabrykach fest całkiem inna.

Przypuśćmy, że założę wła­
sny interes mając jakieś za­
pasy. A  co pocznę kiedy się 
skończą? Gcfeie szukać wszy­
stkiego potrzebnego do na­
prawy? Przecież na Gariunai 
nie pojadę..-

Gdy Pataszow odszedł na 
emeryturę, przestała istnieć 
ostatnia pracownia szewska 
w  rejonie- Nie ma gdzie na­
prawić obuwia. Co prawda, 
szykłów jeszcze nie zdjęto.

Tak zwana służba obsługi 
bytowej wątleje z każdym 
dniem. Dzięki elektrycznym 
przyrządom ogrzewania ja­
koś się trzymają fryzjerzy. 
Na razie na dworze jeszcze 
nie było wielkich mrozów, 
można wytrzymać, chociaż 
nogi i ręce marzną. Nie 
przymarzaj.ą do nożyc palce 
krawców. Lecz nerwowo już 
nie wytrzymują zegarmist­
rze. Trudno naprawiać apara­
ty telewizyjne i radiowe. Do 
zlikwidowania szykuje się 
oddział dziewiarski.

Na 35 tysięcy posiadaczy 
obuwia, zamieszkałych w re­
jonie, nie zostało ani jedne­
go  szewca. Jakie, jest wyj­
ście? Nim dojdziemy do ryn­
ku będziemy musieli, wido­
cznie, wrócić do gospodarki 
naturalnej, kiedy to każdy 
sam był mistrzem do wszy­
stkiego. Uderzając kamie­
niem o kamień robił topór 
lub strzałę, zabijał mamuta, 
zdzierał skórę, szvł z niej 
okrycia i obuwie- Nie po­
trzebował ani szewców, ani 
krawców. O cenach wtedy 
też nie miano pojęcia... P ię ­
kne to były czasy!

N. NIEZAMOW

równoznaczne z pojęciem 
politycznym, w  którem naj­
większy autorytet polity­
czny łączy się z  najbardziej 
doskonałą sztuką rządzenia 
państwem 

Politykę Marszałka cecho­
wała stale owa żołnierska 
ipostawa ducha, która umo­
żliwiła mu silną dłonią i z 
niezłomną energią kierować 
nowppowstałem państwem 
polskiem. N ie był On po 
roku 1926 oficjalnym Na­
czelnikiem Państwa, lecz 
tylko Mibistrem W ojny i 
Generalnym Inspektorem 
Armii, ale wystarczało to, 
by wszystko, co się działo 
w państwie polskiem, stało 
pod prymatem Jego ducha 
i  odbywało się zgodnie z 
Jego wolą. Był On bowiem 
faktycznie mężem, który od 
chwili wskrzeszenia Polski 
cieszył się w  całym kraju 
nietykalnym autorytetem. I 
słusznie, gdyż z  nazwiskiem 
Jego związane są nierozer­
walnie (S ieje odbudowy Pol- 
ski. Jego wypróbowany au­
torytet, Jego poczucie pol­
skiej racji państwowej, było 
ogniskiem siły i energii, 
przy pomocy której potrafił 
On rzucić pomost poprzez 
12(Hetni okres bezpaństwo­
wości. Od swej najwcze­
śniejszej młodości umiał On 
z niezrównaną wytrwałością 
przez dziesiątki lat wałczyć 
o swój cel, aż do osiągnię­
cia go (...)“.

O tym, jak w  Rosji so­
wieckiej dziennikarze ucz­
cili pamięć Piłsudskiego, do­

wiadujemy się z  informacji 
, zamieszczonej w  powyżej 
cytowanej „Polsce Zbrojnej": 
„Moskwa 13.5 (PAT). —  Pod­
czas dzisiejszego przyjęcia 
dziennikarzy francuskich 
przez prasę sowiecką, reda­
ktor naczelny „Izwiestij“, 
Bucharin, oznajmił zebra­
nym o zgonie „Wielkiego 
Bohatera narodowego Polski 
—  narodu sprzymierzonego 
z zaprzyjaźnionym z ZSJLR. 
narodem francuskim", po- 
czem zaproponował uczcze­
nie Jego pamięci przez po­
wstanie, co licznie zebrani 
dziennikarze francuscy i so­
wieccy uczynili".

Tyle z prasy. Dzisiaj cała 
Polska uroczyście obchodzi 
125 rocznicę urodzin Mar­
szałka, m.iń. odbyły się kon­
ferencje naukowe poświę­
cone Jego pamięci, w  Mu­
zeum Niepodległości w War­
szawie została otwarta wy­
stawa o życiu i działalności 
Józefa Piłsudskiego.

Jerzy SUR WIŁO

N A  ZDJĘCIU: od 1921 r. Jó­
zef Piłsudski był częstym goś­
ciem w  Pałacu Reprezentacyj­
nym (obecnie Pałac Pracowni­
ków Sztuki) w  Wilnie. Przyjeż­
dżał tu, aby -kontynuować twoją 
pracę I podejmować ważne de­
cyz je w  sprawach państwowych. 
Właśnie wileński artysta fotogra­
fik Leonard Siemaszko utrwalił 
Marszałka przy biurku w  Pałacu 
Reprezentacyjnym podczas pra­
cy.

U ję c ie  z  archiwum
Mieczysława Palenki z  Łodzi

S P O R T
DZIS —  PÓŁFINAŁY

Już tylko 8 spotkań pozostało 
do rozegrania w  trwających w 
Wilnie, Kownie, a od dziś —  
również w  Poniewieżu mistrzo­
stwach świata piłfcarek ręcznych 
grupy „B ".

W  centrum uwagi znajdą się 
bez wątpienia dzisiejsze półfi­
nałowe pojedynki w  Wileńskim 
Pałacu Sportu. O  godz. 16 Lit­
wa zmierzy się z Węgrami, a o 
godz. 17.45 o druga przepustkę 
finałową powalczą piłkarki rę­
czne Szwecji i Czecho-Stowacji.

N ie  brakło na parkietach emo­
cji również przedwczoraj, kiedy 
to grano ostatnie pojedynki eli­
minacyjne. O  ile gospodynie tur. 
niej u, szczypto mistki Litwy, ma­
jące już zapewniony awans do 
półfinału, spacerkiem Dokonały 
Włoszki —  32:10, o  tyle fawo­
ryzowane Czecho-Słowaczki nie­
spodziewanie uległy Japonkom 
—  21:23 i jakby Bułgarki poko­
nały różnica 6 goli Francuzki, 
one właśnie zapewniłyby sobie 
miejsce . w  półfinale. Bułgarki 
zwyciężyły, aczkolwiek tylko — _ 
22:18 i zostały poza pierwsza 
czwórką:

W  Kownie tego dnia decydu­
jące znaczenie miał pojedynek 
Szwedek z Węgierkami. Remis 
—• 19:19 sprawił, że do półfi­
nału awansowały właśnie te dni. 
żvnv.

W  Wilnie zatem dziś —  pół­
finały, w Kownie —  pojedynki 
zespołów, jakie zajęły w elimi­
nacjach lokaty 3—4, a w Pane-

weżysie zagrają zdobywcy lokot 
5—6.

Jutro natomiast w Wileńskim 
Pałacu Sportu o godz. 15 prze­
widziano mecz o miejsca 3— 4, 
a o  godz. 16.45 rozpocznie się 
wielki finał, miejmy nadzieję z 
udziałem Di łka rek ręcznych Lit­
wy.

Zgodnie z  regulaminem owans 
dc przyszłorocznych mistrzostw 
świata grupy „ A "  (wrzesień, Nor­
wegia) zdobędą trzy pierwsze 
drużyny turnieju, jaki trwa obe­
cnie na Litwie. O  ile jednak 
O NZ nie cofnie sankcji wobec 
Jugosławii, drużyna tego kraju 
nie będzie mogła wystartować w 
Norwegii i jej miejsce zajmie 
czwarta drużyna mistrzostw świa­
ta grupy ,fi".

„D W U W ŁAD ZA" W  GRUPIE V I

Piłkarze Bułgarii w środowym 
spotkaniu eliminacyjnym mi­
strzostw świata w europejskie i 
grupie V I  zwyciężyli w Teł A w i­
wie narodowa drużynę Izraela- 
—  2.0.

Po tvm meczu w  grupie VI 
nastąpiła „dwuwładza", gdyż po 
6 pkt mają drużyny Szwecji i 
Bułgarii, z tvm że „Trzy Koro- 
ny** nie straciły punktu w 3 me­
czach, a Bułgarzy uzyskali ten 
dorobek w 4 pojedynkach.

■W tym roku na boiskach Sta­
rego Kontynentu odbędą się już 
tylko 3 spotkania spod znaku e- 
limrnacji mistrzostw $wiata-94:
16 grudnia w grupie II Turcja 
zmierzy się z Holandią, a w  gru­
pie HI —  Hiszpania z Łotwą. W  
trzy dni później w tjrupie I Mal­
ta podejmie Włochy.
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Kalendarz Twojej rodziny — będzie
Zaanonsowaliśmy swego czasu, że w końcu li­

stopada —  na początku grudnia zjawi się w 
sprzedaży „Kalendarz rodziny wileńskiej" na 
1993 r. M imo pechowej pomyłki z  zamieszcze­
niem reprodukcji tego kalendarza, -nasi Czytel­
nicy przyjęli tę informację bardzo życzliwie, z 
nadzieją na zdobycie tego wydania, tak potrzeb, 
nego w  każdym polskim domu. Z  przykrością 
musimy stwierdzać, że druk je go  nieco się prze­
wleka., W płynęły na to październikowe niespo­
dziewane chłody (drukarnia, która podjęła się 
jego wydania, nie była ogrzewana, jak zresztą 
łnittwrkania i w iele innych pomieszczeń, co unie­
możliwiło proces technologiczny). Dopiero teraz 
przystąpiono do niezbędnej obróbki. Przemiłe 
panie montujące klisze będą pracowały w  sobotę 
4 niedzielę, żeby we wtorek można było rozpo­
cząć jego druk.

Należy się naszym Czytelnikom to wyjaśnienie 
w  nadziei, że ^rozumieją złożoność sytuacji, po­
dobnie jak rozumieją cały szereg innych życio­
wych trudności ostatnio wynikłych z  powodu 
kryzysu energetycznego, a i nie tylko tego.

Jesteśmy bardzo wdzięczni naszym Czytelni­
kom, którzy czekają na swój kalendarz i dzwo­
nią do nas z zapytaniem: „k iedy". Księgarnie re­
jonowe składają zamówienia, a jeden z Czytel­
ników zaniepokojony jest, że kalendarz ten może 
„przechwycić* mafia i sprzedawać potrójnie dro­
żej-, nić jego cena realna. Otóż kochani, zapew­
niamy Was, że zrobimy wszystko, aby „Kalen­
darz" trafił bezpośrednio do W aszych rąk i  to 
po cenie bardzo przystępnej. Będzie go można 
nabyć w  sprawdzonym już przez nas znanym ze 
swiej solidności sklepie „Aura", w  księgarniach 
miasteczek Wileńszczyzny, w  samej redakcji.

Mamy nadzieję, że 15 grudnia jest realną da. 
tą, kiedy zjaw i' się w  sprzedaży.

Przypominamy, że w  ,.Kalendarzu" znajdą coś

do poczytania dziadek i wnuczek, o jc iec  i  matka, 
młoda rodzina i  małolata. Będzie tu  też horoskop 
opracowany na zasadzie naukowej jak i sexho- 
roskop (raczej dla żartu), będą porady d la  ludzi 
interesu i  domowników.

W ybaczcie nam, drodzy Przyjaciele, za to pe­
wne opóźnienie. M am y jednak nadzieję, że nie 
będzie to przysłow iowa łyżka po obiedzie, ale 
doskonały prezent na Gwiazdkę.

Krystyna A D A M O W IC Z

Litwa coraz bliżej do Europy.
Z KONFERENCJI PRASOWEJ W RZĄDZIE

Ekrany

N a tradycyjnej konferencji 
prasowej w  rządzie spotkali się 
z dziennikarzami zastępca mini­
stra łączności i informatyki A l-  
fredas Basevićius i  Romualdas 
Krukauskas oraz minister leśni­
ctwa Rimas Klimas. Opowiedzie­
li oni o problemach, jakie «roz_. 
strzyga ją  i d i  resorty.

A  Basevićius poinformował 
m.m., że obecnie wszystkie prze­
syłki pocztowe na Zachód eks­
pediuje się poprzez Kopenhagę, 
Frankfurt nad Menem, a w ie­
lkogabarytowe —  promem K łaj­
peda —  Mukran, a nie przez 
Moskwę. Prócz tego Litwa już 
uzyskała międzynarodowy kod 
satelitarnej łączności telefonicz­
nej —  370. Do 15 lutego przy­
szłego roku zakończone zostanie 
tworzenie sieci międzynarodo­
wych telezów. Kod Litwy —  £29.

Jakkolwiek znacznie przodu­
jem y pod względem łączności 
przed krajami b. ZSRR. to jed­
nak pozostajemy w  tyle .od roz_ 
winiętych państw Awiata. Tempo 
rozwoju w br. jest mniejsze niż 
w  ubiegłym. Zainstalowano tylko 
19 tys. abonentów telefonicz­
nych. Tymczasem czeka na tę 
łączność jeszcze 190 tys. osób. 
48 tys. chętnych posiadania te- *

lefonów mieszka na wsi. K iedy 
się zadośćuczyni ich pragnie­
niom —  kierownictwo n ie wie. 
Po prosty brakuje pieniędzy na 
zakup bardzo drogiego sprzętu, 
kabli, centrali telefonicznych.

—  Dziś instalacja jednego te­
lefonu kosztuje 42 tysiące talo­
nów. W  przeliczeniu na dolary 
wynosi to 150— 200 USD. N ie­
stety, będzie jeszcze drożej. W  
Europie to kosztuje ponad tysiąc 
dolarów :—  tw ierdzi A . Basevi- 
ćius.

N a  pytanie, kiedy będą telefo­
ny w  Fabianiszkaćh A .  Basevi- 
ćius odpowiedział, że na począ­
tku przyszłego roku, bowiem  już 
montuje się centralę telefonicz­
ną,- co prawda na tysiąc nume­
rów.

R. Krukauskas poinformował 
dziennikarzy o  kwestiach rozwo­
ju  informatyki na Litw ie. Po­
wiedział on, iż  jeszcze n ie pod. 
pisano umowy z  francuskim kon­
cernem „BuU", który wygrał 
konkurs „Litwa-2000". Po p ro -. 
stu gabinet premiera A  Abiśa- 
’.y  nie chciał podpisywać tak 
ważnej . umowy na odchodnym, 
zostawił ta  decydować gabine- 

' toWi B. Lubysa.

Minister leśnictwa R. Klimas 
poruszył bardzo ważne dla mie­
szkańców L itw y  kwestie: zwrot 
lasów byłym  właścicielom. Tw ie­
rdził on, iż  należy znowelizować 
ustawy o zwrocie mienia, zm ie­
nić terminy realizacji reformy, 
bowiem  przeoczono takie ważkie 
sprawy, jak (o, iż  na Litw ie 
Itołudniowo - Wschodniej właś­
ciciele n ie posiadają dokumen­
tów  potw ierdzających prawa do 
własności lasów. A  jeżeli- 1 ma­
ją  —  to wydane przez okupan­
tów... Całkiem zapomniano o 
byłych wsiach leśnych, których 
już teraz nie ma- ani na mapie, 
ani w  naturze: zabudowania
zniesiono, ziem ie zasadzono la­
sem. C o  robić z  tym fantem?

Prócz tego R. Klimas gorąco 
namawiał dziennikarzy, aby w ię­
cej popularyzowali drewno iako 
opał.

—  Pozwalamy za darmo' przy­
gotować sobie opał każdemu 
chętnemu —  mówił. —  Przyjdź­
cie do leśnictwa i wam pokaża 
co i gdzie brać. A le  ludzie już 
zapomnieli drogę do lasu po 
drewno: N a w e t . na wsi czekają 
na paliwo ciekłe czy  węgieł...

Zygmunt W IRPSZA

Jeszcze  o w yn ikach  w yb orów  do Sejm u
W ILN O  (iBLTA). - Kolegium 

spraw cywilnych Sądu N ajw yż­
szego przystąpiło do rozpatrywa­
nia oświadczenia Rady De mokra, 
tycznej Partii Pracy w  sprawie 
anulowania wyników wyborów 
do Sejmu w  21 obwodzie głoso­
wania Bałtyckiego Okręgu W y* 
borczego. Większością głosów * 
anulowała je  Główna Komisja 
Wvborcza.

Ta ostatnia opierała się na 
zaświadczeniu, wydanym przez

wvdział paszportowy o  tym, że 
część głosujących’ nie miała o* 
bywatelstwa Republiki Litewskiej. 
Rada DPIPL stwierdza, że zaświa. 
dczenie zostało sfałszowane. 
Przedstawia, ona ‘dowody sądo­
we, ' że niektórzy wyszczególnie­
n i . w  zaświadczeniu wyborcy 
mieli nawet dowody osobiste 
Republiki Litewskiej, a więk­
szość zaświadczenia o obywatel­
stwie'. '

W  obwodzie głosowało 1551

wvborców. Po anulowaniu ich 
głosów radykalnie ' zm ieniły się 
wyniki* w yborów  w  całym okrę­
gu.

KandYdowały w  nim Romual­
da Hofertienó z • ramienia Sa- 
judisu L itw y ' o ra z . kandydatka 
DPPL Irena Śiauliene. W  ofic ja ł. 

nvm protokole. Głównej1 Kom isji 
W yborczej odnotowano zwyćię- 
stw<# Romualdy' Hofertienó.

SPRZEDAJĘ 

komplety sypialne .,Zunda-4" 
I „Zunda-5" (biały).

Zwracać się: Vllniusr tel. 
46-46-71. (Zam. 1403)

SPRZEDAJE SIĘ 
kuchenki gazowe „Brest- 
1457-001M.

Zwracać się: Vilnius, tel. 
63*23-21, 63-55-47 w  godz 
od 10 do 17 w dniach pracy.

(Zam. 1381)

P o l s k a  f i r m a
zatrudni w  Szwecji sekretarkę, znającą jęz. polski 1 an­
gielski, osobę, umiejącą samodzielnie pracować na 

komputerze ABM, ABS, takie osoby umiejące i lubią- - 
ce szyć 1 wyszywać na maszynie.

Zwracać się: Vllnius, tel. 64-85*85.

(Zam. 1399)

VELNIUS —  „W am pir o półno­
c y "  (USA) —  o  11, 12.50, 14.40, 
16.30, 18.30, 20.30.

AUSZRA —  „M iłość zwycię­
ża** (2 serie, Indie) —  o  10.30, 
13, 15.30, 18, 20.30.

LA ZD YN A I —  „Kat*1 (2 se­
rie, Rosja, sensacyjny) —  5—6. 
XH  —  o 12.00, 15.00. „M iranda" 
(W łochy, dla dorosłych) —  o 
18, 20.

DRAUGYSTE —  „W ie lk i za­
mach na amerykańskie dziewczę­
ta" (USA, komedia) —  o 16, 
20.10. „Strzał w  trumnie" (Ros­
ja, komedia. Główne role kreują 
W icyn, Morgunow). 5, 6.XII —- 
o  13.30, 17.50.

PERGALE —  „Narzeczona z 
Paryża" (komedia, Rosja) 5, 6.X II 
—  o  14, 16, 18, 20. 5, 6.XU —  
„Cudowny la s " (USA— Jugosła­
wia, dla dzieci) —  o  12.

A ID  A S  —  „D ługie rozstanie" 
(2 serie, Indie) —  5, 6 .XII —  o  
16, 18.40.

10 grudnia organizujemy 
4-DNIOWE PODRÓŻE 

bezpośrednim rejsem do PE­
KINU. Waga bagażu —  250 
kg. Stale w e wtorki l nie­
dziele organizujemy dwu­
dniowe podróże bezpośre­
dnim rejsem do STAMBUŁU. 
Cena 210 USD 1 13.500 rnbU, 
1500 talonów.

Informacja: VUnlua, tel.
61-60-07, po godz. 18 dzwo­
nić na telefon 74-41-89.

(Zam. 1390)

Kalendarium
i *  Sobota (5JUI) jest 340 dnw
11992 x. Do końca roku ■—-|§ 
dni.

*  Znak Zodiaku —  Strzeler
*  Imieniny: Saby , Saby,

Kryspina.
* Wschód Słońca —  8.25,. n 

chód ~  15.56. Długość dnia-^^ 
7 godz. 31 min.

Niedziela (6JCII)

* Imieniny: Emiliana, Jareiąy i 
M ikołaja.

| *  Wschód Słońca -— 8.25,
chód —  15.55. Długość dnia 7 
godz. 29 min.

Poniedziałek (7.XH)

*  Imieniny: Ambrożego. Mai. 
dna, Teodora.

* Wschód Słońca -— 8.28, za- 
chód —  15.55. Długość dnia 7 
godz. 27 min.

P o g o d a
Litewska Służba Hydrometeogg* 

logiczna przewiduje na 5 gru­
dnia zachmurzenie, opady den. 
czu, wiatr południowo-zachomL 
umiarkowany. Temperatura 3—5 
stopni deptać

W  ciągu następnych dwóch 
dpi krótkotrwałe opady, tempe­
ratura w  nocy od — 4 do -)-ir 
w  dzień od — 1 do + 4  stopni

W yrazy  głębokiego współ­
czucia Marii SZOSTAK z po­
wodu zgonu Matki składa gro. 1 
no nauczycielskie K o  wałcza- 
ckiej Szkoły Średniej w  rej, 
wileńskim

tet> head
mm*
Zachodnioniemiecka firma
poszukuje stałego dostawcę (fryzjera) naturalnych 
włosów ludzkich (warkoczy). Włosy muszą być 
minimum 25 cm długie, nie obrobione chemiczni  ̂
(nie farbowane, bez trwałej). Więcej informacji 
otrzymają państwo pisząc pod adresem:

TOP HEAD 
Beimoorweg 29 a 
2070 Ahrensburg 
Deu
German
Fax 0410241019 
Tel. 0410241017

(Zam. 1370) 4
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Mleczarnia Niemenczyńska
skupuje mleko według następujących cen (za kilo­
gram mleka o bazowej zawartości tłuszczu):

mijwyższy gatunek —  20 tal.
pierwszy gatunek ?■ 18 taL
drugi gatunek — 15 taL
mleko niegatunj£owe — 10 tal.

U w a g a :
1. Mleko od mieszkańców skispuje się i określa ga­

tunek - zgodnie ze standardami Republiki. Litewskiej*;* 
płacąc według gaturików. __

2. Za mleko najw yższy o, I i H gatunków, którego: 
temperatura przy odbiorze na miejscu przekracza 8 C,- 
ą przy odbiorze w  przedsiębiorstwie lub punkcie sku- s 
pu mleka 10°C stosuje się zniżkę 3 tal/kg wobec ceny |

. skupu odpowiedniego gatunku'mleka.
3. Odtłuszczone mleko sprzedaje się dostawcom po 

t5 tal. za kilogram.
4. Dostawcom mleka sprzedaje się mieszanki paszomp 

we.
Zwracać się do odbiorcy mleka lub Mleczarni Nie-  ̂

menczyńskiei pod numerem telefonu 57-19-72.
I  ZARZĄD H

(Zam. 1398)

i

i
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NIEDZIELA, 6 GRUDNIA

ŁTV-1

9.00 —  Wiadomośd. 9.05 f i  
Program ukraiński. 9.25 *=- Film 
dok. 9.55 —  Program muzycz­
ny. 10.15 —  Nasz język. 10.45
— Jeden świat. 11.30 .—  M uzy­
ka niedzielna 12.00 —  Rozmo­
wy wileńskie. 12.30 —  Koncert 
życzeń. 14.00 —  Spichrze. 14J20
— Na przełomie wieku. 14.50
— Program religijny. 15.45 r -  
Mistrzostwa świata w  piłce rę­
cznej kobiet. 16.20 —  Litwa i 
świat 16.45 :— Mistrzostwa 
świata w  pitce ręcznej kob iet
18.05 —  Wiadomości. 18.15 —  
Na Dzień Niepodległości Fin­
landii. 20.00 —  Dobranocka. 
2025 —  Reklama. 20.30 —  Pa­
norama. 21.00 —  „W asze stu­
dio" przedstawia. 23.00 1|| W  sa­
lach koncertowych świata. 23.15
— Wiadomości wieczorne. 23.30
— Postscriptum.

LTV-2

9.00 —  „Lietloto". 9.15 —  Do­
bra nowina. 9.30 —  T V  film  
fab. „Sąsiedzi". 9.55 —  T V  gra 
„Tak. N ie". 10.45 T V  film 
fab. ,̂ -Street". 11.15 —  Studio 
NfT. 11.55 —  W  świecie koszy­
kówki

Ostankino

5^5 —  Program dnia. 6.00 —  
Godzina uduchowienia 7.00 —  
Ciągnienie „Sportioto". 7.15' —  
Koncert 7.45 —  Mistrzostwa 
świata w gimnastyce artystycz­
nej. 8.35 —  W czesnym  ran­
kiem. 12.35 —  Film dok. 13.25
— TV film „Dom na Wołchon- 
ce“. 14.00 —  Dziennik. 14.20 —  
Dialog w  eterze. 15.00 —  Klub 
podróżników. 16.00 —  Panora­
ma. 16.40 —  Telelocja. 16.55 —  
W. Disney przedstawia. 17.45 —  
Dziennik. 18.00 —  Dzielna sió­
demka. 19.00 —  K ino niedziel­
ne. 19.15 —  Film fab. „Zabój­
stwo Trockiego". 21.00 —  W y ­
niki. 21.45 —  Sportowy w ee­
kend. 22.00 —  Matador. 23.00 —  
Dziennik. 23.25 —  50X50.

T V  Rosji

7.00 —  Wieści. 7.20 —  Film 
dok. 7.50 -% Film anim. 8.00 —  
Świat sportu oczyma firmy „G i­
llette". 9.00 —  Nasz sad. 10.00
— Aty-baty. 10.30 —  Chcecie, 
to wierzcie. 11.00 -r- Film  fab.- 
pubL „Krzywy przełom. Kronika 
niespokojnych czasów". <3— 4).
12.20 —  Filmy anim. 12.40 —  
Sprawa chłopska. 13.00 —  W ie- 
ści. 13.20 —  N ie  wyrąbiesz...
13.25 —  Angielska nagroda dla 
rosyjskiej powieści. 14.05 •— E. 
Martynow. 15.05 —  Pozner i  
Donahue. 15.35 —  Biały kruk.
16.20 —  Kroki. 17.00 —  Pierw­
szy międzynarodowy festiwal 
teatralny im. A . Czechowa. 18.10
— Klub „Żółtej łodzi podwod­
nej". 18.45 —  Święto co dzień.
18.55 — Reklama. 19.00 —  W ie ­
ści. 19.20 —  Klasyka Hollywoo­
du. Film fab. „Sabotaż". 21.00 —  
Film dok. 21.55 —  Reklama.
22.00 —  Wieści. Prognoza astro­
logiczna. 22.25 —  Karuzela
sportowa. 22.30 —  Nocny klub.

PONIEDZIAŁEK, 7 GRUDNIA

LTV-1

18.00 »— Wiadomości. 18.15' —  
Film dok. 18.45 —  Koncert 19.00 
— Studio sportowe. 19.30 —  
Program dyskusyjny „Gimnazja­
liści*. 19.55 —  Nasz elementarz.
20.00 — Dobranocka. 20.25 —  
Olania. 20.30 —  Panorama.
21.00 — 01... 02... 03. 21,25 —  
Telegiełda. 21.35 —  Film fab. 
K. Zanussiego „Kontrakt". 23.15

Wiadomości wieczorne.

TV  Litwy Wschodniej

7.00 Poranek tygodnia. Pro­
gram Informacyjno-rozrywkowy 
,. litewskim, białoruskim i 

8-30 —  Tydzień nor- 
filmów dok. 19.00 —

Program TVP. 19.15 —  Pszczo­
ła. 19.50 —  Film anim. 20.00 —  
Program TVP. 21.05 —  Oaza M. 
21.30 —  Program muz. dla mło- 
dzieży. 22.00 —  Kino —  moją 
miłością. .

Ostankino

16.05 —  Rock. 16.50 —  Tech- 
nodrom. 17.00 —  Dziennik. 17.20
—  Program. 17.25 —  Film anim. 
17.35 —  Godzina gwiazd. 18.15
—  Przegląd piłkarski. 18.45 —  
T V  serial „Joseph Balsamo" (4).
19.45 —  Dobranocka. 20.00 —  
Dziennik. 20.40 —  Program.
20.45 —  T V  film  fab. „Drobia­
zgi ży d a " (10). 21.15 —  Klub 
prasowy. Podczas przerwy — ■ 
Dziennik.

T V  Rosji

16.00 —  W ieści. 16.15 —  TV  
film  „Rodzina Sm im owów —  jak 
żyć". 16.30 —  Uczyń dobro...
17.30 —  Dziennik zjazdu. 17.45
—  Nostalgiczne w ieczork i 18.15

—  Część składowa. 18.45 —  Świę­
to co dzień. 18.55 Reklama.
19.00 ^  W ieści. 19.20 —  Rek­
lama. 19.25 —  Poniedziałkowy 
kryminał. Film fab. „Kukara- 
c za ". 20.00 —  Sprawozdanie z  
V II zjazdu deputowanych ludo­
wych FR. 21.55 . —  Reklama.
22.00 —  W ieści. Prognoza astro­
logiczna. 22.25 — Karuzela 
sportowa. 22.30 —  Sprawozdanie 
z  v n  zjazdu deputowanych lu­
dowych FR. 23.35 —- Temat z 
wariacjami.

W TOREK, 8 G R U D NIA

LTV-1

9.00 H a Program  dnia. 9.05 
01... 02... 03. 9.30 —  Telegiełda. 
9.40 —  Nasz język. 10.10 —  Stu­
dio sportowe. 10.40 —  Spirzch.
18.00 —  Wiadomości. 18.15 '—; 
Pół godziny po lekcjach. 18.45 
■f-r K on cert 19.00 —  T V  forum. 
Elektryczność . i gaz w  domu.
20.00 - S  Dobranocka. 20.25 —  
Reklama. 20.30 —  Panorama.
21.00 —  M uzyka i poezja. 21.20
—  Film  fab. „Lekki oddech".
22.30 —  Ekspres muzyczny.
23.15 —  Wiadomości wieczorne.

LTV-2

20.40. —  T V  film  USA. 21.25 
^  Kon cert 21.35 —  T V  film 
fab. „Sąsiedzi". 22.00 —  A le ja  
Laisves.

T V  L itw y Wschodniej

7.00 —  Poranek z  T V . Pro­
gram inforni-rozr. w  jęz. lite w -. 
skim i  polskim. 8.00 Tydzień 
norweskich filmów dok. 18.00 —  
Program TVP.

Ostankino

4.55 rr. Program dnia. 5.00 —  
Dziennik. 5.20 —  Gimnastyka.
5.30 —  Poranek. 7.45 —  Firma 
gwarantuje. 8.00 —  Dziennik.
8.20 —  T V  serial „Joseph Bal­
samo" j(5). 9.25 —  W  świecie 
zw ierząt 10.05 —  Filmy anim.
10.30 —  T V  film  fab. „Drobiazgi 
żyd a " (10). 11.00 —  Dziennik.
11.20 —  T V  film  fab. 12.40 —  . 
T V  film fab. „Przenikliwe spoj­
rzenie". 14.00 —- Dziennik. 14.20
—  Program. 14.25 —' W iadomo­
ści biznesu. 14.40 —  Świat pie­
niędzy A . Smitha. 15.10 —  N o­
tes. 15.15 —  Film anim. „Pszczół­
ka M a ja ". 16.05 —  Stowarzysze­
nie dziedęcej TV . 16.50 -— Eks­
pres prasowy. 17.00 —  Dziennik.
17.20 —  Program. 17.25 —  M ię­
dzynarodowy kanał Ostankino.
18.00 —  T V  serial „Joseph Bal­
samo" . (5). 19.00 —  Tem at 19.45
—  Dobranocka. 20.00 —-D z ie n ­
nik. 22.00 —  Puchar UEFA w  
piłce nożnej. „Benfica" Portuga­
lia „Dynamo" Moskwa. "Pod­
czas przerwy —- .  o  22.50 —  ■ 
Dziennik.

T V  Rosji

. 7.00 W ieśd . 7.20 —  Czas 
biznesmenów. 7.50 —- T V  serial 
dok. „Śnieg: —  moim losem" (1).
9.00 —  W  wolnym czasie. 11.00
—  Film fab. „Biały Bim —  Czar­
ne Ucho" (2). 12.25 - r  Film 
anim. 12.35 —  Dom handlowy.
12.40 —  Sprawa chłopska. 13.00
—  W ieśd . 15.00 —  Telegiełda.
15.30 —  Studio „W zrost". 16.00
—  W ieśd . 16.15 -—  Film anim.
16.30 —  Chce się być piękną.
17.00 —  Ciało —  sanktuarium 
ducha. 17.30 —  Dziennik zjazdu.

17.45 —  Złota gałąź. 18.45 —  
Święto Co dzień. 18.55 —  Rekla­
ma. 19.00 —  W ieśd . 19.20 —  
Reklama. 19.25 —  T V  serial 
„Santa Barbara" (109). 20.15 —  
Plac Sztuki. 21.00 —  Sprawozda­
nie z  V II  zjazdu dep. lud. FR, 
21.55 —  Reklama. 22.00 —  W ie ­
śd. Prognoza astrologiczna. 22.25 

, — ' Karuzela sportowa. 22.30 —- 
Sprawozdanie z  V II  zjazdu dep, 
lud. FR. 23.35 —  Koncert

ŚRODA, 9 G RUDNIA

LTY-1

9.00 —  Program dnia. 9.05 —  
Pod własnym dachem. 9.50 —  
Film dok. 10.35 -— Postscriptum.
18.00 W iadomośd. 18.15 —  
Czecho-słowacki melodramat „C i­
cha radość". 19.40 —  Fakt. 20.00 
—  Dobranocka. 20.25 —  Rekla­
ma. 20.30 —  Panorama. 21.00 —  
Takie jest żyde. 21.45 —  N ie  
ma złego, co by  na dobre nie 
wyszło. 22.00 —  Program spor­
towy. 22.45 —  „M y  obydwaj".
23.10 —  Puste miejsce. 23.15 —- 
W iadom ośd wieczorne.

T V  L itw y Wschodniej

7.00 —  W iadom ośd przy śnia­
daniu. Program inform.-rozryw. 
w  jęz. litewskim i  rosyjskim.
8.30 —  Tydzień norwerskich 
filmów dok. 18.00 —  Program 
TYP.

Ostankino

4.55 —  Program dnia. 5.00 —  
Dziennik. 5.20 —  Gimnastyka.
5.30 —  Poranek. 7.45 —  Firma 
gwarantuje. 8.00 —  Dziennik.
8.20 —  T V  serial „Joseph Bal­
samo" (6). 9.20 —  Puchar UEFA 
w  piłce nożnej. „Benfica" Portu­
galia „Dynam o" Moskwa.
11.00 —  Dziennik. 11.20 —  Film 
fab. „Zabójstwo po angielsku" 
(1). 12.40 —  TV. film  fab. „Oto... 
znowu Nasreddin". 14.00 —
Dziennik. 14.20 —  Program.
14.25 —  Rozmaitości TV . 15.10
—  Notes. 15.15 —  Serial anim. 
„Pszczółka M aja". 15.40 —  TV  
film  dok. 16.10 —  Tenis. 16.50 
—r Ekspres prasowy. 17.00 -r—' 
Dziennik. 17.20 —  Międzypań­
stwowy kanał Ostankino. 17.45
—  T V  serial „Joseph Balsamo" 
(6). 18.45 —  Program autorski J. 
Panicza. 19.45 —  Dobranocka.
20.00 —  Dziennik. 20.40 —  Pro­
gram. 20.45 —  W EDL 21.25 —  
Puchar Europy w  piłce nożnej. 
CSKA —  „Glasgow Rangers".
23.20 —  Dziennik.

T V  Rosji

7.00 —  W ieśd . 7.20 —  Rekla­
ma. 7.25 rrrr Czas biznesmenów.
7.55 ■—  Złota gałąź. 9.00 j -  Sym­
fonia W . A . Mozarta. 11.00 —  
T V  serial „Santa Barbara" (109).
11.15 —  Plac sztuki. 12.35 —  
Dom handlowy. 12.40 -^ S p ra ­
wa chłopska. 13.00 —  Wieści.
15.00 —  Sygnał. 15.15fc- Daleki 
Wschód. 16.00 —  W ieśd . 16.15
—  Film anim. 16.30 —  Mańkuci.
17.00 —  Program religijny.
17.30 —  Dziennik zjazdu. 17.45
—  T V  serial dok. „Śnieg — , 
moim losem" (2). 18.45 —  Świę­
to co dzień. 18.55 —  Reklama.
19.00 —  Nowośd. 19.20 —  Rek­
lama. 19.25 —  Film fab. „Santa 
Barbara" (110). 20.20 —  Studio 
„Satyrikon". 20.50' —• Program.
21.00 —  Ze zjazdu dep. lud. FR.
21.55 —  Reklama. 22.00 —  N o­
wośd. 22.25 —  Karuzela spor­
towa. 22.30 —  Ze zjazdu dep. 
lud. FR.

CZW ARTEK, 10 GRUDNIA

LTY-1

9.00 —  Program. 9.05 —  Dla 
dzieci. 10.05— 10.35 —  Zdrowie.
18.00 —  Dziertnik. 18.15 —  Kon­
cert. 18.40 —  Polityka. 19*25 —  
Państwo i obywatel. 19.55 —  
Nasz elementarz. 20.00,—  Dobra­
nocka. 20.25 —  Reklama. 20.30
—  Panorama. 21.00 —  Film dok.
21.40 —  Muzyka i poezja. 22.05
—  Brzeg.' 23.05 —  Filmy anim.
23.15 —  Dziennik wieczorny.

LTV-2

. 4.55— 18.55 —  Program Ostan­
kino. 18.55 —  Jak będziemy |
dzielić Litwę. Odpowiedzi na py­
tania widzów. 19.45 —  Abecadło 
zdrowia. 20.00 —  Przegląd krajo­
wy. 20.30 —  Piramida. 21.00 —

Trybuna katolicka, 21.30 r—- 
Film fab. „Sąsiedzi". 2.2,00 —  
A le ja  W olnośd. 22.20 - s  y isągii 
nas Country-92. 23tQQ«=Q,lQ « *  
Program Ostąi&inę,

T V  Litwy Wschodniej

7.00— 8.30 —  Czas wstawać, 
śpiochu... Program informacyjno- 
rozrywkowy dla dzied  i doro­
słych. 8.30 —  Tydzień norwe­
skich filmów dok. 18.00 —  Pro­
gram Tęlęw izji Polskiej.

Ostankino

5.00 —  Dziennik. 5.20 —  Gi­
mnastyka poranna. 5.30 —  Po­
ranek. 7.45 —  Firma gwarantu­
je. 8.00 —  Dziennik. 8.20 —  
Film  fab. „Joseph Balsamo" (7).
9.20 —  Piłka nożna. 11.00 —  
Dziennik. 11.20 —  Film fab. 
„M orderstwo po angielsku". 
Ode. 2. 12.40 —  Film anim. 12.50
—  Film fab. „Gdzie się podział 
Fomienko?". 14.00 Dziennik.
14.20 —  Program. 1425 —■ Roz- 
maitośd. 15.10 —  Film anłm, 
„Pszczółka M aja". 16.00 -7-  T e­
nis. 16.30 —  Do lat 16 i więcej. 
16.50 —  Ekspres prasowy. 17.00 

.7— Dziennik. 17.20 —  Program.
17.25 —  Do lat 16 i w ięcej. 17.55
—  Film fab. „Joseph Balsamo" 
(7). 22.30 —  Hitparada „Ostanki­
no".

T V  Rosji

7.00 —  Nowośd. 7.25 —  Dla 
ludzi interesu. 7.55 —  Reportaż 
z  sytej wsi. 8.20 —  Czarna 
flaga z  krwawą wstążką. 8.45

.■' zti W  wolnym czasie. 9.00 —  
„Burda M oden" oferuje. 9.30 —  
Zamknięte miasto. 10.00 —  Stu­
dio „Satyrikon". 11.00 -?-1 Film 
fab. „Santa Barbara" (110). 11.50 

, —  Rosyjskie p ieśni 12.35 —  
Dom towarowy. 1Z40 —  Kwestia 
chłopska. 13.00 —  Nowośd.
15.00 —  Rynek. 15.30 —  Studio 
„W zrost". 16.00 Wiadomości. 
16.15 —  Ropa naftowa. 16.45 —  
Tak i żyjemy. 17.15 —  Rozmo­
w y  w  Metropolii. 17.35 —  I  M ię­
dzynarodowy festiwal A . Cze­
chowa. Trzy  wersje „W iśniowe­
go  sadu". 18.45 — . Co dzień 
święto. 18.55 —  Reki ima. 19.00

Nowości. 19.20 —  Reklama.
19.25 —  Film fab. „Santa Bar­
bara" (111). 20.15 —  W  św iede 
auto- i  motosportu. 20.50 —  Co 
nowego w  handlu? 21.00 —  M o­
ja  Ojczyzna. 21.55 —  Reklama.
22.00 —  N owośd. 22.25 —  Ka­
ruzela sportowa. 22.30 —  Bal 
Edyty Piechy.

PIĄTEK, 11 GRUDNIA

LTV-1

9.00 —  Program. 9.05 —  Kraj 
Kłajpedzki. 9.50— 11.15 Ko­
media francuska „N iedźw iedź i 
lalka". 18.00 —  Dziennik. 18.15 

. ̂  Koncert 19.15 —  Forum TV .
20.00 —  Dobranocka. 20.25 — 
Reklama. 20.30 —  Panorama.
21.00 —  Niemiecki film  krymin. 
z  serii „Starzec" —r^.„Jego pier­
wsza sprawa". 22.10 —  Central 
Eipress. Europejski magazyn TV  
nr 3. 23.10 —  Śpiewa S. Povi- 
laitis. 23.15 —  Dziennik w ie­
czorny. 23.30 —  Konkurs estra­
dowy.

T V  Litwy Wschodniej

7.00— 8.30 —  Program informa- 
cyj no-publicysty czny. 8.30 ■—  .
Tydzień norweskich filmów dok.
18.00 —  Program Telew izji Pol­
skiej.

Ostankino

'5.00 —  Dziennik. 5.20 —  Gi­
mnastyka poranna. 5.30 —  Pora­
nek. 7.45 —  Firma gwarantuje. 
8.Ó0 —  Dziennik. 8.20 —• Do 
lat 16 i więcej. 9.10 —  Klub 
podróżników. 10.00 —  Wiązan­
ka N. Ozierowowi. 10.50 — i
Film anim. 11.00 —  Dziennik.
11.20 —  Film fab. „W yście bia­
łą królową". 12.50 —  Film fab. 
„Dzied jak dzieci". 14.00 —  
Dziennik. 14.20 —  Program. 14.25 
I-— Brydż. 14.50 -—"Biznes. 15.05 
|—  Notes. - 15.10 —  Film anim. 
„Pszczółka Maja". 15.35 '—  Te­
nis. 16.10 —  Centrum. 16.50 — 
Erpress prasowy. 17.00 —  Dzien­
nik. 17.20 —  Program. 17.25 —  J 
Każdemu swoje. 17 .35^- Czło­
w iek i prawo. 18.05 —  Film fab. 
„Dom na WołchonceM. 18.50 
I—  Pole cudów. 19.45 —  Dobra­
noc, dzied. 20.00 —  Dziennik. 
20.40 —  Program. 20.45 —  Film 
fab. 22.25 —  Biuro Polityczne. 
23.20 —  .Program muzyczny.

24.00 —  Człowiek tygodnia, 0.15.
—  Autoshow. 0.30 —  Deszcz
gwiazd. Podczas przerwy — 
Dziennik. -j

T V  Rosji

7.00 —  Nowośd. 7.20 —  Re­
klama. 7.25 —  Dla ludzi intere­
su. 7.55 —  M oja Ojczyzna. 8.50
—  Długie żyde  starej pieśni,
9.15 —  Biały kruk. 10.00 —  Naj­
lepsze zawody N B A  11.00 —  Film 
fab. „Santa Barbara" (111). 11.50
—  W  ciszy moskiewskich zauł­
ków. 12.20 —  W  wolnym cza­
sie. Uwaga —  fotografuję. 12.35

Dom towarowy. 12.40 —  
Kwestia chłopska. 13.00 —  No­
wośd. 15.00 —  Giełda TV. 15.30
—  Studio „Wzrost". 16.00 —  
W iadom ośd 16.15 —  Oddział 
wyjątkowego ryzyka. 16.45 —  
Biznes: nowe imiona. 17.00 —

. Zjednoczenie „M ". 17.15 —  Nie­
znany Wszechświat 17.45 —  
Film fab. dla dzied. 18.45 —  Co 
dzień święto. 18.55 —  Reklama
19.00 —  N ow ośd  19.20 —  Re­
klama. 19.25 Angielski film 
fab. „Admirał oceanu". 20.45' —  
Program „Eks". 20.55 —  O  na­
turze. 21.55 —  Reklama. 22.00 — 
Nowośd. 22.20 —  Reklama.
22.25 — ‘ Karuzela sportowa.
22.30 —  Salon wieczorny.

SOBOTA, 12 GRUDNIA

LTV-1

9.00 —  Dziennik. 9.05 —  Pro­
gram dla dzied. 10.05 —  Kraj 
Kłajpedzki. 10.50 —  Chrześci­
jańskie słowo: 11.00 —  Zgoda.
12.00 —  Program białoruski 
1220 S  Zdrowie. 12.50 — - Pro­
gram sportowy. 13.20 —  Gest 
13.50 —  Dni powszednie i świę­
ta. 14.25 —  Wldeolisty. Film 
dok. 15.25 —  Program sporto­
wy. 16.25 —  Złota kolekcja. A . 
Bel li ni —  „Norma". Akt I. 17.30
—  Dziennik. 17.40 —  Opera 
„Norma". Ak ty  n i m .  19.15 —  
Cztery kółka. 20.00 —  Dobrano­
cka. 20.25 —  Reklama. 20.30 —  
Panorama. 21.00 —  Prowincja.
22.00 — Program studia wideo- 
reklamy. 22.20 —  Festiwal kul­
tury etnicznej. 23.00 —  Film 
anim. 23.15 —  Dziennik wieczor­
ny. 23.30 —  Film muz.

LTV-2

5.55— 9.10 —  Program Ostan­
kino. 9.10 -7̂  Przegląd krajowy.
10.10 —  Piramida. 10.40 —  Film 
fab. U SA „Przekonywacze".
11.30 —  Abecadło zdrowia. 11.45 
—  Film fab. „Sąsiedzi". 12.10 —  
Kalendarz. 12.25 —  Koncert ży­
czeń. 14.00— 0.15 —  Program 
Ostankino.

Ostankino

6.00 H  Dziennik. 6.20 —  Gi­
mnastyka poranna. 6.30 —  So­
botni poranek człowieka intere­
su. 7.30 —  Sport 8.00 —  Mara­
ton-15. 8.25 —  Przegląd ekologi­
czny. 8.40 —  Dopomóż sobie
sam. 14.00 —  Dziennik. 14.20 —  
Tenis. 14.50 —  Film fab. „Sta­
rzec Chotabycz". 16.20 —  Film 
dla dzied. 16.50 —  Czerwony 
kwadrat. 17.30 —  Film fab. „Słu­
dzy". 19.45 —  Dobranocka.
20.00 —  Dziennik. 20.35 —  Pro­
gram. 20.40 —  Co? Gdzie? Kie­
dy? 21.45 —  Przy pełnej sali; 
W . Winokur. 23.00 —  Dziennik.
23.15 —  Tenis.

* T V  Rosji

7.00 —  Nowośd. 7.20 —  Prze­
gląd N B A  7.55 —  Abecadło ka- 
riery. 8.10 —  W  wolnym czasie.

I 8.25 —  Dżungle. 9.00 —  Wideo- 
kanał „Plus jedenaście". 10.15 — 
Bumerang. 11.00 —  Kroki. 11.40 
I—  Film anim. 12.40 —  Kwestia 
chłopska. 13.00 —  Nowośd.
13.20 —  Konkurs ludzi interesu.
14.20 —  Pielgrzym. .15.20.—  Da­
ma atutowa. 15.55 —  Piłka no­
żna bez granic. 16.50— ■ „K-2" 
przedstawia. 17.20 —  Co nowe­
go w  parlamencie. 17.35 —  Us­
tami dziecka. 18.15 —  Show 
dżentelmenów. 18.45 —- Co dzień 
święto. 18.55 —  Reklama. 19.00
— Nowości. 19.30 —  Film fab. 
20.50 —  Film anim. dla doro­
słych. 21.00 —  Kontrast. 21.40
—  Reporter. 21.55 — Reklama.
122.00 —  Nowośd. 22,25 —  Ka- 
Iruzela sportowa. 22.30 —  Roz­
maitości. 23.00 —  Program „A ".
23.30 — Ad libitum. 24.00 — - 
Nocny seans. Film fab. „Pani 
Maria".



„ K U R I E R  W I L E Ń S K I ” 5 grudnia 1992 r. §ffl |

Rocznice tygodnia
0  7 grudnia 1992 r. z Ziemi 

na Księżyc wystartował statek 
kosmiczny „Apollo-17" z  fi. Cer- 
nanem, R. Evansem 1 H. Schmit- 
tern na pokładzie. Była to ostat­
nia ekspedycja księżycowa, trwa. 
J*ca 72 godziny.

O  9 grudnia 1990 r. w  pier­
wszych demokratycznych wybo­
rach w Polsce powojennej na 
prezydenta RIP wybrano Lecha 
Wałęsę.

O  Przed 150 laty, 9 grudnia 
1642 r. urodził się Piotr Kropo- 
łkln (zm. 1921), rosyjski myśli­
ciel, działacz polityczny 1 geo­
graf.

O  9 grudnia 1937 r. zmarł 
Andrzej Strug (włość. Tadeusz 
Gałecki, ur. 1871i), polski pisarz, 
publicysta, działacz socjalistycz­
ny 1 niepodległościowy.

O  10 grudnia —  Dzień Praw 
Człowieka.

O  Przed 100 laty. 10 grudnia 
1892 r. urodził się Bronlus Ed- 
mundas Daiłidć (zm. 1981), dy­
plomata litewski.

O  12 grudnia 1917 r. urodził 
się Aloyzas Baroaas (zm. 1960), 
pisarz litewski.

O  Przed 180 laty, 12 grudnia 
1812 r. zmarł Stanisław Trembe­
cki (ur. między 1736 «  1741), 
poeta doby Oświecenia, autor 
bajek, poematów 1 satyr.

©  12 grudnia 1822 r. urodził 
się Aleksami ras Fromas-GołnUs 
(zm. 1900), litewski pisarz 1 pu­
blicysta.

O  Przed 125 laty, 13 grudnia 
1867 r. zmarł Artur Grottger 
(Ur: 1837), polski romantyczny 
malarz 1 rysownik.

©  13 grudnia 1797 r. urodził 
się Heinrich Heine (zm. 1856), 

(eden z największych poetów 
niemieckich.

0  Przed 20 laty, 13 grudnia 
1972 r. zmarł Jan Cybis (ur. 
1897) malarz, profesor ASP w 
Warszawie, przedstawiciel kolo. 
ryzmu.

UKF 69.05 _  ^  |  !

A W
r  Rozgłośnia radiowa

Radio „Znad W illi"  proponuje 
codziennie od godziny 14,00 do 
02.00 stałe audycie informacyj­
ne, retransmisje programów BBC, 
ogłoszenia, kursy walut, konku­
rsy oraz następujące audycje: 

Sobota, 5 grudnia: 21.30 —
Koncert życzeń. 22.05 —  Kon­
kurs weekendowy „Sto pytań". 
23.10 —  Radlodyskoteka. 24.00

—  Muzyczna noc Rajmunda Ko- 
'  wałkowa.

N iedziela, 6 grudnia: 20.30 —  
Konkurs ci*a dzieci. 22.05 —  Kon­
kurs weekendowy „Sto pytań*1.
23.10 —  Compakt na życzenie. 
24.00 —  Muzyczna noc Rajmun­
da Ko wałkowa.

Poniedziałek, 7 grudnia: 17.15
—  „Sportowy przegląd tygodnia**
— pr. Jarosława Stefanowicza.
23.10 —  ,,Music-box" wykonaw­
cy na literę F. 23.50 —  Lekcja 
języka angielskiego —  Radio 
BBC. 24.00 —  Muzyczna noc M l. 
rosława Juchniewicza.

Dział reklamy Radia „Znad 
W illi" : 2029 W ilno, al. Laiswes 
60, tel. 42-94-57.

UMYSŁOWE W irówka „Ryby*
Odgadnięte nazwy ryb wpi­

sać zgodnie z  ‘ruchem strzałki 
zegara zaczynając od kratki z 
kropką.

1 —r ryba wędrowna, której 
tarło odbywa ślę w  Morzu Sar- 
gassowym, 2 —  ...z rodziny kar- 
plowatych, zamieszkuje w  szyb­
ko płynących rzekach Środkowej 
Europy, 3 —  ...słodkowodna z 
rodziny łososiowatych zamieszku­
jąca w  czystej wartko płynące) 
wodzie, 4 —  ,.4! rodziny Icarplo- 
watych, długość do 15 cm, sre­
brzysta, 5 —  ...morska z  rodzi­
ny śledzlowatych, 6 —  ryby

morskie, drapleine, mają duie 
znaczenie gospodarcze, 7 —  ... 
z rodziny karplowatych do 
60 cm długości, ży je  w  Jeziorach 
Europy 1 wolno płynących rze­
kach, 8 —  ..jc rodziny karplo­
watych, długość do 50 cm, ty je  
w  /rzekach nizinnej Europy, A* 
zjl, 9 —  ...morska, ty je  w  mo­
rzach Europy, ma Itielone kości, 
10 —  ...z rodziny plelęgnlcowa- 
tych, zamieszkuje w  ciepłych, za­
rośniętych wodach dorzecza ‘A-l 
mazonkl.

Ułożył
Józef ZIENKIEWICZ

ROZW IĄZAN IE  KRZYŻÓ W KI Z 28 LISTOPADA

Poziomo: tabaka, Oklahoma, 
abdykacja, klechda, dyliżans, od­
ma, zbir, Irak, Leon, Ibis, zna­
jomek, inspekt, abonament, Om- 
durman, Kastor.

Pionowo: tran, poplelisko,
buddyzm, Ystad, alki, kokplt, 
blezer, ocean, sztaba, kraksa, 
patos, aspekt, posada, azyl, ol­
cha, element, akwamaryna, ster.

Telewizja Polska
NIEDZIELA, 6 GRUDNIA

9.45 —  Polskie ZOO. 10.00 —  
Teleranek. 11.15 —  Język an­
gielski dla dzieci. 11.25 —  „Bo­
nanza" —  film prod. USA. 
12.10 —  „Koń, który mówi". 
12.35 —  Kinoteka polska. 12JS5
—  Tydzień —  magazyn rolni­
czy. 13.30 —  Koncert życzeń. 
14.00 —  Z  kamerą wśród zw ie­
rząt 14.15 —  Tęczowy music- 
boz. 15.00 —  „Gremliny rozra­
biają" —  iilm prod. USA. 16.40
—  Pieprz i  wanilia. 17.15 —  
Bajeczna 7. 17.55 —  Teleexpress. 
18.05 — . Spotkanie z gwiazdą.
18.30 —  Show z  gwiazdą. 19.10
—  „Dynastia" —  serial prod. 
U S A  20.05 —  Wieczorynka.
20.30 —  Wiadomości. 21.10 —  
„Panny i  w dow y" (5 —  ost.) —  
serial TP. 22.05 —  „Serce za
serce" —  koncert F laddo Do­
mingo. 0.10 —  „Isaura" —  film 
prod. brazylijskiej. 1.00 —
„Stawka większa niż życ ie" —  
film  prod. polskiej. 1.45 —  
„Sw iety" —  film  prod. ang.

PONIEDZIAŁEK, 7 G R U D NIA

11.00 —  „Dynastia" —  serial 
prod. USA. 12.00 —  Szkoła dla 
rodziców. 12.20 —  Dzieci to lu­
bią (przepisy kulinarne). 12.30
—  „SewlUa-9£** —  reportaż.
13.00 —  Wiadomości. 13.10 —  
Program  dnia. 13.15— 17.00 —  
Telew izja  edukacyjna. 17.05 —  
LUZ —  program nastolatków.
18.00 —  Teleezpress. 18.20 —  
„A l f "  —  serial prod. USA. 18.50
—  W  klnie i  na kasecie. 19.10
—  „iMagazynio" —- program sa­
tyryczny. 19.20 —  Nasi obok 
nas —  magazyn kresowy. 19.45
—  Czy po drodze nam z  BWG?
20.00 —  W ieczorynka. 20.30 —  
Wiadomości. 21.06 —  Antena. 
21.30 —  Teatr telew izji: W ito ld  
Gombrowicz —  tlSlub''. 0.20 —  
Wiadomości. 0.35 —  „Pograni­
cze w  ogniu" —  serial TP.

W TOREK, 8 G R U D NIA

11.00 —  „Pogranicze w  ogn iu "
—  serial TP. 1240 —  Giełda 
pracy —  giełda szans. 12.15 — * 
Przyjem ne z pożytecznym. 12.30
—  Kultura ludowa konteksty. 
12.45 —  Klub Samotnych Serc.
13.00 —  Wiadomości. 13.10 —  
Program  dnia. 13.15— 17.00 —  
Telew izja  edukacyjna. 17.05 —  
Dla dzieci: „T ik -Tak". 17.50 —  
Język angielski dla dzieci. 18.00
—  Teleexpress. 18.20 —  „K ró lik  
Bugs" —  serial prod. USA. 18.50
—  „M urphy Brown" —  serial 
prod. USA. 19.15 —  Encyklope­
dia II w o jny światowej. 19.45 —  
„Ściśle Jawne" —  wojskowy 
program  publicystyczny. 20.00 —  
W ieczorynka. 20.30 —  W iado­
mości. 20.35 —  7 minut d la mi­
nistra pracy. 21.10 —  Arcydzieła 
sztuki film owej: „P tak i" —  thril­
ler prod. U S A  23.20 —  Listy 
o  gospodarce. 23.50 —  Wiadomo, 
ści. 0.05 —  Inne kino. 0.45 —  
Tolerancja —  relacja z  koncertu.

ŚRODA, 9 GRUDNIA

10.00 —  Arcydzieła sztuki fil­
mowej: „P tak i" —  thriller prod. 
USA. 13.00 —  Wiadomości. 13.10
—  Program dnia. 13.15 —  17.00
—  Telew izja edukacyjna. 17.05

—  Dla młodych widzów: „Lata­
jącym holendrem dookoła świa­
ta", 18.00 —  Teleezpress. 18.20
—  >iNa wariackich papierach" 
(10) —  serial prod. USA. 19.15
—  Klinika zdrowego człowieka. 
19.40 —  „M y  i św iat" —  ma­
gazyn. 20.00 —  Wieczorynka.
20.30 —  Wiadomości. 21.20 —  
M ecz piłki nożnej: PSV Elndho- 
ven —  A C  Milan. 23.55 —  W ia ­
domości. 0J25 —  „Królowa Bo­
na" (6)  —  serial TIP.

CZW ARTEK , 10 G RUD NIA

11.00 —  ,/Kojak" (5) —  serial 
krym. prod. USA. 11.55 —  
„Test" —  magazyn konsumen­
ta. 12.30 —  Azymut —  wojsko­
wy magazyn filmowy. 13.00 —  
Wiadomości. 13,10 —■ Program 
dnia. 13.15— 17.00 —  Telew izja 
edukacyjna. 17.05 —  Dla mło­
dych widzów: „K w ant". 18.00 —  
Teleezpress. 18.20 —  ,/Dzień za 
dniem" (6) —  serial obycz. prod. 
USA. 19.15 —  M agazyn katoli­
cki. 19.40 —  nZuhi Gula" —  
program satyryczny. 20.00 —  Tę. 
czow y mlnl-boz. 20*10 —  W ie ­
czorynka. 20.30 —  Wiadomości. 
21.10 —  „iKojak" (5) —  serial 
krym. prod. U S A  22.05 —  T y l­
ko w  „Jedynce". 23.15 —  „Pa­
jęczyn a" —  widowisko muzycz­
no . baletowe. 22.45 —  W iado­
mości. 0j05 —  Reporter —  ma­
gazyn. 0/40 —  Język włoski dla 
początkujących.

P IĄTEK , I I  GRUDNIA

11.00 —  (łBomż, czyli bez sta­
łego miejsca zamieszkania*1 —  
film  obycz. prod. radź. 12.30 —  
Kwadrans na kawę. 12.50 —  
„Sto lat** —  magazyn ubezpie­
czeń społecznych. 13.00 —  W ia ­
domości. 13.10 —  Program dnia. 
13.15— 17.00 —  Telew izja eduka­
cyjna. 17.05 —  Dla dzieci: C iu­
chcia. 17.50 —  Język angielski 
dla dzieci. 18.00 —  Teleezpress. 
18.20 —  „O fiara Pearl Harbour"
—  film  dok. prod. ang. 19.00 —  
JPo roku... po latach". 19.15 —  
Każdy ma prawo. .19.30 —  „Ra­
ndka w  ciemno" —  zabawa qul- 
zowa. 20.00 —  Wieczorynka.
20.30 —  Wiadomości. 21.10 — 
„Tęcza Finiana" —  musical prod. 
USA. 23.45 —  Wiadomości, 0.05
—  Historia Hollywoodu (5) 
serial dok, 0*35 —  „ W  im ię go­
dności człow ieka" —  paryska 
gala światowych gwiazd. 1.50 —  
„Siódem ka" w  „Jedynce".

SOBOTA, 12 G RUD NIA

10.00 —  Wiadomości. 10.10 —  
„Ziarno.1'; 10.35 —  „5-10-15". 
11.50 —  Język angielski dla 
dzieci. 12.00 —  Rock-ezpress.
12.30 —  Sobotnie randez-vous. 
13.00 —  Wiadomości. 13.10 —  
Eko-echo —  program ekologicz­
ny. 13.20 —  Podróże na celuloi­
dzie Stanisława Szwarca . Bro­
nikowskiego. 14.00 —  W a lt Dis­
ney przedstawia. 15,25 —  Teatr 
wspomnień: Friedrich Durren-
matt —  „W izyta  starszej pani". 
16.55 —  Sobotnie rendez-vous. 
17.35 —  „ W  życiu Jak w  tea­
trze". 18.00 —  Teleezpress. 18.20
—  „Domek na prerii" (23) —  
serial prod. USA. 19.15 —- „W ie . 
ćzni-e zielone** —  teleturniej mu. 
zyczny. 19.30 —  „Pegaz". 20,00
—  M ałe wiadomości DD, 20.10

S k u p u j e  s i ę

CZEKI INWESTYCYJNE.

Zwracać się: VHnius, tel. 63*79-75 od godz. 9 
do 18.
(Zam. 1375)

KTO URODZ& SIĘ 5 GRUIftfyJ

M ają  szerokie horyzonty I *  I 
ślowe I niezłomny cbaraktfe l 
Dążą do niezależności 1 nieadfgjl 
słości. Jeżeli podejmą się czeg^ I 
to są w tym działaniu zdecyHfc l 
woni. W ierzą w  siebie 1 swój* l  
możliwości. Najlepiej czują |U I 
sami ze sobą. Są mało komum. I 
katywnl, skryci 1 nieufni. p |  
obca ton jest również pychą j 
zarozumiałość.

KTO URODZIŁ SIĘ 6 GRUDpjf I

T o  ludzie o  dużych talentom | 
humanistycznych. Są aktywni i 
energiczni. Odznaczają się dobrą 
pamięcią 1 subtelnym gustem 
W  stosunku do otoczenia są ty. 
czliw i i uczynni. Brak im je* 
zdecydowania 1 konsekwencji |  
tym, co zamierzają wykonaj 
Często zmieniają poglądy 1 oce* 
ny. Ich aktywność uzależniona 
Jest w  dużym stopniu od nastro, 
jów.

KTO URODZIŁ SIĘ 7 GRUDNIA I

Są zdecydowani w  działania. 
M ają  przenikliwy umysł, duftc 
zasoby energii i wytrzymałoś 
zarówno fizyczną jak I psychks. 
ną. Są bardzo p rzedsięb iorca  
W  dążeniu do celu bywają u par. 
ci 1 wojowniczy. Potrafią wpa­
dać z  Jednej skrajności w  dni. 
gą. W  kontaktach międzyludll 
kich są pogodni, życzliw i i wy. 
rozumiał! na słabostki in n ych jH

—  Wieczorynka. 20.30 —  Wia­
domości. 21.00 —  Polskie ZOO. 
21.30 —  „W ie lk i W aldo Pep- 
p er" —  film  fab. prod. USA.
23.25 —  Nauka, pasja, p rz y fi 
łość, 0.10 —  Wiadomości. 0.20
—  Sportowa sobota. 0.45 — 
„Chim era" (1) —  film  prod. ang.
2.25 —  „Kanał 5 " —  program 
satyryczny.

NIEDZIELA, 13 GRUDNIA 1

9.45 —  Polskie 700 . 10.00 
„Zamek Eureki" —  serial prod. 
USA. 10.25 —  Teleranek. 10.50
—  „Dzieci z  u licy Degrassl" —’ 
serial prod. kanadyjskiej. 11.15
—  Język angielski dla dzieci.
11.25 —  „Japonia" (6) —  serial 
dok. prod. ang. 12.25 —  ,,Morze*
—  magazyn. 12.45 —  „Tydzień* 
— * magazyn rolniczy. 13.30 — 
Koncert życzeń. 14.00 —  Scena 
m łodego widza: —  Andrzej Ma­
leszka —  „Ballada o  Kasi i drze. 
w ie". 15.00 —  Country Amery­
ka (8). 15J25 —  „Teos" —  film 
dok. 16.00 —  Finał Pucharif 
Świata w  piłce nożnej: „Sao 
Paulo" —  „Barcelona". 18.00 || 
Teleezpress. 18.20 —  „Dynastią
—  serial prod. USA. 19.20 —  | 
dni —  świat, 19.50 —  Od jazdo-’ 
wia telew izja piracka Ucho. 20.00 
W ieczorynka. 20.30 —  Wiado­
mości. 21 10 —  „Rozm owy kon*. 
t rolowane" —  komedia prod. 
polskiej, 22.55 —  Sportowa nie­
dziela. 23.15 —  Górnicy z ko­
palni ./Wujek" ■— film  dok. 0.15
—  W ieczór konesera: „CamiHt 
Claudel" —  dramat psych. prod. 
franc.

Dyżurni wydania:

Łucja BRZOZOWSKA, 

Zbigniew M ARKOW ICZ, 

Antonina M ISZCZUK,, 

Aleksander SUBOTKIBWlCjd

K U R I E R
U/ileński

Dziennik społeczno-polityczny 
Sejmu 1 Rządu Republiki Litew­
skie). Ukazuje się od i  llpca 
1953 r.

Nasz adres: 2019, Lłetu- 
vos Respubllka, Vllnlus, 
Lalsyśs pr. 00.

Kod 07218 
Cena 4 talony,
W  Polsce —  800 zł.
Zam. 4165
Nr rejestracji —  322, 
Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spsuda*

T E L E F O N Y :  Redaktor —  42-79-01, zastępcy redaktora —  
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny —  42-79-49.

Działy: państwa l samorządu terenowego —  42-78-63, ekono­
miczny —  42-78-54, etyki, rędziny 1 prawa —  42-70-04, prawnik
—  42-75-70, szkolnictwa • młodzieży —  42-79-73, 42-69 40, tycia 
politycznego —  42-78-81, tycia wsi —  42-79-68, 42-78-90, stołe­
czny oraz aktualności —  42-79-77, handlu, usług 1 komunikacji
—  42-70-50, literatury 1 sztuki —  42-79*88, felietonów 1 sportu
—  42-90-03, listów —  42-00-65, komercyjny oraz organizacyjny
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42-72-71, styliści —  42-72-02, maszynistki — 42-77-72.

Redaktor Zbigniew BALCEWICZ

Usługi XERO —  powielanie dowal* 
nych dokumentów —  pr. Lalsyśs 00, 
11 piętro, pokój 1102. Czynne od 9.00 
do 17.00 w  dniach pracy, tel. 42-79-51^

Biuro ogłoszeń 1 reklamy —  pr. Lal* 
svós 00, U  piętro, pokój nr 1114. Te­

lefon —  42-09-03,


